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Telefonu Bedaksyi Nr. Î12.
Bgkopwntów nadsyłanych do Bcdahoyi nia swraes ai$. 

ÓgłosconSs i prenuiaerata priyjmnje się w kantorze 
Dziennika D:a Wsayetkich od 9-oj rano do 7-oj wiecs,, 

w Niedsiete i od lOeJ r. do 1-ej po południu.

KALEND Allai.

ÓW,
Srods Wirgiliusza B. W.
Cswaris Mansweta B. M.
Piętek Saturnins Męcz.
Sobota Andrzeja Apostoła 
Niedsiol. Eligiusza B. W.
PoniodŁ Babianny P. M. 
Wtoroh Franciszka Ks, W.

Ogłoszenia przyjmują si? w Kaa 
torsu Administracyi Dziennika Dla 
Wszystkich i w Agencyi Ogłowtó 
Bajełunan i Frsndler ulica Senatorska 
Nr. 26.

Za wiem jeden drobnego pima 
lub jego miejsce, pierwsCT raz kop. S, 
a następne razy kop. 6. Ggłfio
szeilia za jeden wyraz po kop, I i pdł« 
Heklamy po 12 kop. za wiersz. Me« 
teologia po 10 kop. m wisrss.

Przypominamy się pamięci Sza- jkolwiek z nicis nieprawidłowość for -j wzywa izbę do rozbioru projektów wy-
, , , ‘ malrsa. ndhiArninm mii y.pacsenie. łaesnia finmfwwłi i etrAnrirate.sn^Ah.

nownych prenumeratorów naszego 
pisma i prosimy uprzejmie o nadsy
łanie nam korespondencyj, informa- 
cyj i wiadomości ze wszystkich j 
stron. Nie chodzi wcale o „obrobię-| 

nie stylowe“, ale wyłącznie o fakta. [

Wiadomości Kościelna.
Jutro ku esoi Najświętszego Sakramen

tu, odprawią się:
Urocrysta wotywa o 9 ej rano, z wysta ś 

wieniem i procesją w kościele Archikate 
drainym św. Jan»;

Całodzienne odpustowe nabożeństwo, r6- 
wnieś, z wystawieniem, sumą o wpół do 
10-ej i niessporami o wpół do g. 4 ej po po-1 
łndniu, w koście!» św. Kasisnierza (panien < 
Sakramentek) na Nowem Mieście.

Z izby fejiitorajcl).
Nowo obrana izba deputowanych we 

Frarcyi rozpoczęła działalność swą od 
sprawdzenia wyborów, t. j. od zbada
na, czy nie zdarzyła się przy których-
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Czarna strzała.
powieść historyczna

Roberta lStefl®®«ona.
przekład z angielskiego.

KSIĘGA PIĄTA.
Garbaty.

psoto śniadania, wy Bzeltonie po 
a in i Ie ztWć dostojeństwo rycerskie 
fizmilx inacz®i gińmy oba, i niech 

7 u“° pt»epaûuie.
,pbąj Bymrdzi. No Ry

tu «wltouîc, niechaj świat o obu

(Ciąg dalszy.) 

nA^OjC,*JUŻ weszło i oświecało Szorbi, 
^«by dy Wr6IB X feominów wznosiły się 

^Mer aWrócil się do Dika,
ib.C*l , łei biednej mieścinie, rzekł, 
Chin- LCy k‘órei krzątają się w tej 
wimJiL?^0^0 |ni^ania, wy Saeltonie po

P?«epądni*eH
uu“j ayszarazi. no ny- 

#as „^LSzeltonie’ aiechaj świat o obu

®sze miecze nie głośniej dźwięcsyć

maka, odbierająca mu znaczenie.
Powiadano, że ze szczególną surowo

śeią sp- awćtoane będą wybory monar
chistów, ażeby o ile można jak najmniej 

; dopuścić do izby członków togo stron- 
■ nictwa.
j Pogłoski te były fałszywe zupełnie.

Izba postąpiła tu sobie z wyraźnie
; zgodsem usposobieniem, jakby na ss ■ 
mym początku chciała zaakcentować 
swe usposobienie pojednawcze i umiar
kowane.

Zaledwie kilkadziesiąt wyborów u- 
swano za 1 .
szegor zbadania, r .. ____
co doiiszebnych rezultatów. Na preze
sa wybrała izba p. Floąueta, przez co 
stronnictwo umiarkowane zamac-ifestc- __ ___
wio aw% uprzejmość dla radykalistów, sgiaatowości rozpraw, są wogóle prze- 
ktćra stola &i§ temjeszcze^yreźuiej.' - • - -
szą, gdy na jednego a czterech vies-pre- j __
zesów iaby powołano także radykalistę ł Pierwszą sprawą, jaka przysyła pod 
p. Peytt_alla. Innjmi yiee-presesaæi są obrady izby, jest monopol zapałek.
pp. ds Mslly, Ferier i Develle. ,■ Franeyi państwo wydzierżawia

Po mowie nowego prezesa, p. Fto i go Towarzystwu prywatnemu, otrzyma- 
quêta, w imieniu rządu odczytał dekla-’jąc w zassiais czystego dochodu 17 mi- 
raeyę prezes gabinetu ministrów, p. Ti- ’ liceów franków rocznie. Teras właśnie 
rard, zazsacrając z naciskiem, źe kraj I przypadła odnowienie kontraktu, 
jasno wyraził swój zamiar cdłożenia na | Przeciw przedłużeniu kontraktu zuaj - 
stronę wszystkich spraw drażniących, i dnje się wielu opoa<§ntów. którzy chcą, 

Minisierynm, oświadczył p. Tirard,! ażeby państwo samo wyrabiało zapałki,

kwalifikujące się do âciâlej Î 
dama, z powodu wątpliwości ?

będą po zbrojach wrogów naszych, niź! 
imiona nasze w pamięci potomnych.

Dika zdziwiła ta żądza sławy, wypo
wiedziana tak namiętnie, głosem donio
słym i dźwięcznym; odpowiedział spo
kojnie, źe spełni święcie swój obowią
zek, i że pewnym fest zwycięstwa skoro 
każdy zrobi co doń należy.

Konie tymczasem odsapnęły; dowódz 
ca obnażył miecz, puścił cugle i cały 
oddział rzucił się z góry, przeż równinę 
śniegiem pokrytą i oddzielającą go od 
Szorbi.

II.

Bitwa w Szorbi.
Nie mieli więcej do przebycia niź 

ćwierć mili, ale jak tylko z poza drzew 
wyjechali, ujrzeli natychmiast ludzi bie
gających g krzykiem po śnieżnej pola
nie.

Jednocześnie w mieście uderzono na 
trwogę.

Młody książę zacisnął wargi. Oba
wia) się, aby wróg nie miał czasu na 
przygotowanie, wiedział, iż jeżeli nief Cały oddział jak jeden człowiek po- 
potrafi dość wcześnie wtargnąć do mia- i dążył za nim i dostał się na plac naj
ęta, niewielki oddzialik jego zostanie w bliższy, 
otwartem polu zgnieciony. j Dwudziesta jeźdźców zatrzymało sięDwudziesta jeźdźców zatrzymało się

łącznie finansowych i ekenouiicsnjch.
Między niemi znajdują, się wymaga

jące długich obrad projekty zmiany po
datku gruntowego i nowego podatku od 
trunków.

Spokój, jakiss chce się otoczyć izba, 
był na wstępie przerwany wnioskiem 
jednego z deputo wanych radykalnych, 
p. Mjnjou, żądający rewizyi konstytu
cji.

Wniosek jednak odrzucony został 
większością głosów 342, które wypo
wiedziały się przeciw natychmiastowo
ści rozpraw w tym przedmiocie; popie
rało go tylko 114 deputowanych z po- 
śiód monarchistów i bulanżyetów, so
cjalistów i radykalistów.

Można stąd wyprowadzić nadzieję, 
Se ci, którzy głosowali przeciw satych- 

ciw śmianie konstytucyi i że obecna u- 
trzyma się i w przyszłości.

| Ale ląnkasterssy wcale gotowymi nie 
byli.

Wszystko tak było jak Dik przepo
wiedział.

Straże nocne już ustąpiły, żołnierze 
wszyscy inni znajdowali się na swych 
kwaterach, ani żartem nie myśląc o bi
twie, w calem Szorbi znajdowało się mo
że jakich piędziesięciu ludzi uzbrojonych 
i tyleż koni osiodłanych.

Dźwięki dzwonu, wrzaski ludzi lata
jących po ulicach i walących we drzwi 
pięściami, sprawiły, że rzucono się do 
broni, i że z jakich jeszcze dwudziestu 
przyłączyło się do tamtych piędziesię- 
ciu.

Ponieważ popłoch panował wszędzie i 
niewiadomo było skąd idzie trwoga, lu
dzie zbrojni rozlecieli się po ulicach w 
w różnych kierunkach.

Dzięki temu Ryszard Gloster wjeż
dżając w miasto zaatakowany został 
prsez nic nie znaczącą garść wroga, 
którą zniósł w tej chwili.

Skoro przebiegli jeszcze sto kroków, 
Dik trącił księcia w rękę, a ten wstrzy
mał koma, zatrąbił sygnał umówiony i 
rzucił się na prawo.

dowodząc, źe zyska na tom kilka milio
mów.

Z drugiej strony przewidywany jest 
wielki wydatek na czynności fabryk i 
statutowo obowiązkowe zakupienie od 
obecnego towarzystwa istniejącego za
pasu zapałek, wartości 10 milionów 
franków.

Wydatki to skończyłyby się z ko
nieczności niedoborem państwowym, 
któryby pokryty być rnusiał jakim po- 
datkiem, dla tego pomimo narzekania 
na drożysuę i lichotę zapałek we Fran
cji, nieshgć panuje przeciw wnioskowi 
mczonemu.

Spotkał go-też los, jaki łatwy był do 
przewifeema.

Prsaea mśaistró® Tirard i minister 
skarbu Rouvier wystąpili przeciw wnio
skowi w przedmiocie zniesienia mono- 
polu na wyrób zapałek, poczem sam 
wnioskodawca p. Lsydst wniosek swój 
cofnął.

Niebawem Izba przystąpi do rozpo- 
mania projektu nowej swej organizacji 
wewnętrznej.

Według projektu, poźądanem byłoby, 
ażeby laba dla przyśpieszenia obrad i 
dla pozyskania specjalistów, podzieliła 
się na kilkanaście komisyj technicznych, 
któraby roztrząsały wszystkie spory.

Istnieje wszakże obawa, ażeby korni- 

u wejścia i Cofnęło z powrotem; piechu
rzy, których wieźli po za sobą z siedli 
natychmiast na siemię i gdy jedni na
ciągali łuki, drudzy rzucili się do do
mów sąsiednich.

Garść lankastrowców, która ich ścigała 
ździwiona tern zatrzymaniem się nie- 
spodziewanem i widoczną stanowczo
ścią, po chwilowej naradzie popędziła 
w miasto o pomoc.

Kwartał owładnięty przez Ryszarda, 
dzięki wskazówkom Dika, składał się z 
pięciu wąziutkich uliczek, zabudowa
nych biednami domkami i był na pew« 
nem wzniesieniu.

Wszystkie pięć ulic zajęły niewielkić 
oddziałki; rezerwę umieszczono w punk
cie centralnym po za obrębem strzałów. 
Była ona gotową podążyć z pomocą 
wszędzie, gdzie się oksźe potrzeba.

Kwartał to był taki ubogi, że nie 
mieszkał w nim ani jeden z lordów lan- 
kasterskich, i wszyscy mieszkańcy, prsy 
zbliżeniu się nieprzyjaciela, porzucili do
my i z płaczem rozeszli po ulicach.

W centrum, gdzie się schodziło pięć
ulic, stała karczma, którą Ryszard GHo=
ster zajął na swą kwaterę główną.

Dikowi porućzył obronę jednej z ulic.
— Idźcie, rzekł i zdobywajcie ostrogi

dla siebie, a sławę dla mnie — niech
jeden Ryszard pracuje dla drugiego.
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których znacznie większa jest kontroli 
weterynaryjna i warunki sanitarne w 
samych urządzeniach, dzielą się one tu 
dwa systemy: francuski komórkowy 
gdzie bydlę zabijane bywa w oddzielnej 
komórce — i niemiecki, halowy, gdzie 
rzeź odbywa się w ogólnej hali, co po. 
łączone jest z większem udręczeniem 
zwierząt.

Rzeźnia petersburska łączy dwa sy- 
stemy razem i jest wzorowo urządzona, 
przy umiejętnem nadto odprowadzeniu 
nieczystości.

Uwsgi, poczynione przez p. S-ylle. 
ra, są dużego znaczenia dla zdrowotno, 
ści mieszkańców naszego ssiasta i są 
dzimy, źe referat jego powinienby tra- 
fić do magistratu i obudzić inicjatyw 
do należytej reformy rzeźni. — j—

zasadę Monroego. Ale Niemcy nie po
trzebują Brazylii zaannektować. Nie 
zostawałoby w sprzeczności z tą zasadą, 
gdyby osadnicy niemieccy zatknęli w 
Ameryce Południowej sztandar rzeczy 
pospolitej niemieckiej. Mogłoby to na
turalnie nastąpić tylko pod wpływem i 
przy poparcia kanclerza niemieckiego. 
Dla przeprowadzania tak ważnej spra 
wy, warto by się narazić na konflikt z 
rządem washingtońskim”.

potępił angielski podsekretarz stanu 
Fergusson w mowie, wygłoszonej przez 
niego w klubie zachowawczym w Dart 
ford.

Powiedział on między innemi eo na
stępuje:

„Jeżeli stronnictwo liberalne, ogółem 
biorąc, nie stawia rządowi przeszkód 
na polu polityki zagranicznej, tembar 
dziej ubolewać należy nad mniemanemi 
artykułami Gladstona, przeciwko po
trójnemu przymierzu wymierzonemi, o- 
raz nad napadami „Daily News“ na 
sułtana tureckiego.

„Kto sądzi, źe Anglia eałemu świata 
prawa dyktować może, dziecinnym od
daje się złudzeniom. Brać stronę w wal
kach, Anglię nieobcbodząoyeh, najlep
szym jest sposobem utracenia wszelkie 
go wpływu.

„Politowania godne wypadki na wy
spie Krecie, nie należy przypisywać 
złej administracyi Porty. Zatargi sami 
chrześcianie wywołali, lubo się cieszą 
najbardziej demokratyczną konstytucją. 
Chrześeianie ulegający gwałtownej żą
dzy zemsty, zamordowali żołnierzy tn 
reckich.

„Że w przywróceniu porządku, nie od
będzie się wszystko gładko, było do 
przewidzenia Ale większa część okru
cieństw, o których donoszą, poprostu 
jest zmyśloną.

„Władze tureckie same prosiły kon
sula angielskiego, ażeby osobiście prze
konał się o stanie rzeczy. Niesłusznem 
jest zatem napadać na rząd turecki w 
sposób tek srwałtowny

ISrasylia. W przedmiocie mo 
śliwych nastęost rewoiuoyi brazylij
skiej piszę „Pall-Mall Gawtte”.

„Żaehodzi pytanie, jaki wpływ roz-

syom katolickim w osadach, na co far. wrze nakolonialne projekta Niemiec, kol wiek, lecz nie lęka się bynajmniej 
Herbert Bismarck odrzekł, że każdy za Liczba osadników niemieckich w Bra-! owrzodzonej wątroby i takie zwierzę 
kon może być w osadach dopuszczonym, sylii jest bardzo znaczna (Dodają ją na kwalifikuje za koszerne, z tego tytułu, 
jeżeli podda się warunkom przez rząd przeszło 200,0000 dusz). Lubo można źe przy przepisach koszernych w tal 

ś być pewnym, że ks. B smark we ponowi mudzie nie ma wcale mowy o wrzo- 
' błędu, popełnionego przez Napoleona dach na wątrobie.
III go w Meksyku, nie wydaje się prze i Placie na nóż przy zabijaniu przez 
cięż nieprawdopodobne!», źe starać się rzez&ków, samo już p*zez się wstrętne, 
będzie o wyzyskanie anarchii w Brazylii, może być także przewodnikiem różnych 
w celu utworzenia zamorskich Niemiec chorób jskiia podlega sam oprawca 
na drugiej półkuli ziemi. W Afryce i awierzęoia. 
Australii nie miał powodzenia. A«ya j Skoro takie fakty komunikuje pu- 
jest księgą siedmioma pieczęciami za- blicznie poważny speeyalista, nalaźało- 
pieczętowauą. Dla czegóż więc nie by na nie zwrócić szczególną uwagę ze warzywsch4 odbędzie się dziś 27 b. m.< 

_ _ miałby próbować szczęścia w Ameryce strony, czyjej należy. i o godz. 7 wieczorem; druga zaś poga-
kwestyTkreteńskiej, bardzo stanowczo Południowej? Przypomną naturalnie Co się tycze rzeźni zagranicznych, w danka p. Edmunda Jankowskiego roz:

aye te nie wyrobiły sobie zbyt wielkiej
samodzielności w stosunku do Izby.

iiniwmiiiiiiiiiHwewriiiiiiiiji ■—r~ innrr

Kronika polityczna.
—o—

Biemcy. Podczas rozpraw w par
lamencie niemieckim nad budżetem ini- 
nisteryum spraw zagranicznych, depu 
towany Richter poruszył kwestyę po
dwójnych prądów w polityce państwa, 
zapytując, czy rzeczywiście zachodzą 
wskazówki, świadczące o tern, źe szef 
»»tabu generalnego usiłuje krzyżować 
zagraniczną politykę kanclerza. Mini 
ster wojny gen. Verdy de Yernoy odpo 
wiedział, źe wieści w tym przedmiocie 
obiegające są zmyślone w celo zdyskre
dytowania pewnych oficerów. Ubliża 
im, kto przypuszcza, że mogliby stanąć 
w opozycyi do rządu cesarza. Hr. Her
bert Bismarck potwierdził to oświad
czenie, zapewniając, źe polityką pań
stwa kieruje sam cesarz, przyjmujący 
rady od tych tylko, których na swoich 
doradców powołał.

Deputowany Richter w obec tych de 
hlaracyj, zaznaczył, ie w mowie będącej 
wieści, nie rozpowszeahniały prany: nie
zależna, wolno noysina, zt<ałwwawcaa, 
narodowo-libetaina, lecz czyniły to wy
łącznie dzienniki zależne od rządu, lub 
biura prasy. Następnie wywołało dłuż
szą dysknsyę żądanie wyższych kredy
tów na wydział kolonialny w mimste- 
ryum spraw zagranicznych. Deputowa
ny Richter wyraził życzenie, ażeby wy
dział kolonialny nie zamienił się w ono 
bne ministeryum kolonialne, gdyż zda 
niem jego, sprawy kolonialne powisny 
zostawać pod bezpośrednim zarządem 
kanclerza. Deputowany Windho.-st za
rzucał rządowi, iż stawia trudności mi- bicie się cesarstwa brazylijskiego wy-

Rzeźnie miejskie.

W Towarzystwie popierania przemy
słu i handlu w dniu wczorajszym na 
posiedzeniu oddziału technicznego, p. 
Stefan Szyller miał interesujący odczyt 
o rzeźniach miejskich.

Na wstępie zaznaczył, iż rzeźnia na 
Pradze pozostawia wiele do życzenia 
pod względem utrzymania porządku, źe 
w porównaniu z zagrantcz iemi panuje 
tn zupełne jeszcze zacofanie, gdyż dla 
utrzymania czystości brak wielu kar
dynalnych warunków — a jeden wete
rynarz nie jest w możności skontrolo
wać jakości mięsa.

Szczególny fakt, jak zapewnia p, 
Szyller, źe prawie wszystkie bydło, bu 
bĄ9 rzną rzezany żydowscy; nawet na 
użytek chrześcian, gdyż jako koszerne 
zabierają jedynie przednie części wołu.

Gdyby jeszcze koszerność zwierzęcia 
była rękojmią zdrowotności, ale gdzie 
tam.

Rzezak żydowski zważa tylko na ta
kie szczegóły, czy w żołądku nia ma 
szpilki, lub jakiego metalu, czy ślina, 
którą napluł na płuca zwierzęcia, przy . . . . . - Ł . ..
wydymaniu ich nie tworzy bąbelków, !só* ₽roJe« P»₽arfo, uważając i«- 
skutkiem przedziurawienia icb gdzie -

stawianym.
W końcu zaznaczył minister spraw 

zagraniczych przy pozycyj budżetu, od- 
moszącej się do poselstwa niemieckiego 
w Bernie, że nieporozumienia wynikłe 
ze Szwajearyą z powodu sprawy Wohl- 
gemutha, już usunięte zostały, i źe sto
sunki między Niemcami i federacją hel 
wecką przybrały znowu dawny przyja
cielski charakter.

Anglia. Agitaeyę Gladstona w

Z miasta i kraju.
* Dzienniki petersburskie donoszę, 

iż mimsterynm finansów wniosło do ra
dy państwa projekt, tyczący się urzą
dzenia rządowych składów hurtowych 
spirytusu i okowity,

* Z teatru i muzyki. Kochańska za
wiadomiła dyrekcyg wczoraj o godz. 3 
po południa, źe zrywa koncert wieczo
rowy z powodu nagłej niedyspozycyi.

Koncert odbędzie się w sobotę; bile
ty wczorajsze będą nań wstźne.

* „Petersburskija Wiedórnortr* dowia
dują Bię, iż na propuzycyę mioisteryum 
spraw wewnętrznych—od d. 13 stycznia 
1903 roku, ma być zniesiony podatek

i miejski od towarów przy wożouych rze
kami spławnemi. Minuteryum fiuan-

■ 
niejąey dotychczas podatek za uciążli
wy dla handla wewnętrznego.

* Kościół WW. Świętych na Ghzrbo* 
wie zost.au e oświetlony ga>em. Odpot 
Wiednie roboty ziemne i układanie ra- 
już rozpoczęto.

* Na zjazd techniczny dróg żelaznych, 
trzesiej grupy nazuaiony na 2 grudnia 
do Pete-sbnrga, droga nadwiślańska 
wysyła jako reprezentanta p. Aleksem 
da Próchnickiego.

* W Towarzystwie ogrodniczem po
gadanka p.Jozein Kaosyńsuiego, „0

Oświadczam wam, że Jeżeli mi się po
wiedzie, pójdziecie w £ó ę po tej samej 
co i ja drabinie.

No idźcież, nie zwlekajcież dodał, 
ńoiskając go m rękę.

Skoro tyko Szelton b ę oddalił, zwró- 
się do mbdego, oberwanego strzel 

ca, który stał obok:
— Słuchaj Detton powiedział — leć 

ipilnij tego młodego człowieka. Jeżeli 
okaże się, że jest godnym zaufania od- 
powiesz mi głową za jego życie. Biada 
ci gdybyś powrócił bez niego.

Jeżeli jednak zdradzi, albo jeżeli da 
ci powód do podejrzeń, zakłnj go w tej 
chwili...

Dik zajął się umocnieniem swojej po- 
zycyi.

Ulica, której bronić mieli, była nad
zwyczaj wąska, i z obu strou zaciśnięta 
domami, bez względu atoli na ciemność 
i ciasnotę, główna ezęść bitwy ta s ę 
według wszelkiego prawdopodobień
stwa rozegrać będzie masizła, ponieważ 
ulica ta wychodziła na rynek miej»ki.

Na rynku pełno było mieszczan, ale 
żołnierza ani jednego pomiędzy nimi 
widać nie było,—Dik więc skorzystał z 
tej okoliczności i przygotował obronę.

Dwa d< my skrajne były zupełnie pu
ste, z drzwiami pootwieranemi na roz- 
cięż jak je pozostawili mieszkańcy, wy

rzucono z nich eo tchu wszystko ume
blowanie i urządzono zaraz barykadę w 
poprzek ulicy.

Dik miał stu ludzi pod rozkazami, 
większą ich część umieścił w tych do
mach, zkąd mogli strzelać okien.

Pozostali zostali sformowani pod je
go bezpośrednim kierunkiem tnż za ba
rykadą.

Zamęt w mieście wzrastał coraz wigk- 
ssy — z biciem dzwoaów i odgłosem 
trąb mięszały się wydawane głosem 
donośnym rozkazy naczelników jęki ko
biet, płacz dzieci, pobrzękiwanie oręża 
i odgłosy kopyt końskich. — Wszystko 
to zlewało się w ogłuszającą całość.

Pomału atoli eichnąć zaczęło i wkrót
ce szeregi żołnierzy i grupy strzelców 
zaczęły się formować na placu.

Większa część wojska miała barwy 
czerwone i niebieskie, a w rycerzu, któ 
ry rozporządsał tym oddziałem, poznał 
Dik sir Daniela Brekli.

Nastąpiła dosyć długa pauza, a po
tem prawie jednocześnie rozległy się 
cztery trąby w czterech kwartałach 
miejskich.

Ryszard odpowiedział piąty; jedno
cześnie szeregi się poruszyły i strzały 
gradem się posypały na barykadę i u- 
derzaly o ściany dwóch domów skraj
nych.

Atak rozpoczęto na raz we wszyst
kich pięciu kwartałach.

Gloster otoozony został ze wszystkich 
stron i Dik spostrzegł, że aby obronić 
swoje stanowisko muBi liczyć na swoich 
wyłącznie ludzi.

D^no siedm salw ogniowych z rzędu, 
a wśród największego zapędu bitwy, 
Dik poczuł, że go ktoś z tylu pociągnął 
za rękę; obrócił się i ujrzał pazia, trzy
mającego w ręku skórzaną kurtkę, wy
sadzoną błysz ząCemi stało wemi łu
skami.

— Milord Gloster wam to przysyłaj 
rzekł paź, ho zauwaiył, źeście sir Ry
szardzie nieosobliwie uzbrojeni.

Dik ucieszony z posyłki zszedł z ko
nia i przy pomocy pazia nałożył pancerz 
na shbie.

Jeszcze nie zapiął się zupełnie, gdy 
dwie strzały odbiły się bezsilnie od me
talowych bkszek, a trzecia ugodziła w 
pazia, który padł śmiertelnie raniony..

Tymczasem wszystko wojsko nieprzy
jacielskie posuwało się zwolna po pla
cu i podeszło nareszcie tak blizko, że 
Dik wydał rożka strzelania.

Niebawem też z po za barykady i z 
okien domów, posypały się strzały, nio
sąc śmierć w szeregi wroga.

Łankasterczycy, jakby wyczekiwali

na to haste, rzucili się z głośnym krzy
kiem na barykadę.

Jeźdźcy trzymali się ciągle w odda
leniu z zapuszczonemi przyłbicami.

Niezadługo wszczęła się rozpaczliwa 
i uparta walka na pięście.

Atakujący dzierżąc miecze w jednej 
ręce, drugą starali się rozrzucić prze
szkodę.

Oblężeni usiłowali przeszkodzić te
mu i bronili wału jak wściekli.

W ciągu kilku minut potykano się w 
milczeniu, pierś przeciwko piersi.

Niszczyć jest jednakże daleko zaw»’« 
łatwiej, to też gdy atakujący na dany 
znak cofnęli się, część barykady była 
zniesioną, a część pozostała groziła za
waleniem.

Teraz piechury rozstąpili się, a jeźdź
cy, ciągle dotąd stojący uierachomo, 
zawrócili w stronę barykady i długą za
kutą w stal kolumną, rzucili się na nią.

Z dwóch sunących na czele, jeden 
padł zaraz z koniem i został przez in* 
nych stratowany.

Drugi dopędziwszy do osłony, natarł 
na Strzelca, ale w tejże chwili został 
wysadzony z siodła, a jego koń zabity.

(Oiąg dalszy nastąpi.)

zost.au


poczcie się o tejże godzinie w ponie
działek, 2 grudnia.

* Teałr małcruski bawiący obecoie 
W Lublinie zjeżdża do Warszawy i o 
siada w jednym z teatrzyków prywat- 
nych.

* , Goniec Ufzędowy“ ogłosił spra- 
wozdanio sa r. 1887 o rezultatach le
czenia pokąsanych przez wściekłe zwie
rzęta metodą Pasteur'a. Sprawozdanie 
wykazuje że: W Petersburgu na 205 
o;ób przywiezionych do stacyi, 117 by
ło niewątpliwie pokąsanych przez wści" 
kle zwierzęts, z tych umarło tylko 4, 
inni zupełnie wyzdrowieli. W Moskwie 
w r. 1886 było chorych 137, umerło 4; 
w r. 1887 leczyło się osób 234, umarło 
9. W Odesie zaszczepiono jad ochron
ny 209 osobom, z tych umarło tylko 2, 
prócz tego u 11 osób objawił się wodo- 
wstręt przed ukończeniem operacyj. Na 
stacyi bakteryologiczeej w Samarze, w 
ciągu półtora roku leczyło się osób 112, 
umarło 8. W Chsrkowie leczyło się o- 
sób 197, uœarlo 6 Nareszcie w War
szawie, w ciągu czasu cd 1 sierpnia 
1886 r. do 13 stycznia 1888 r. było 
chorych 359, uæarîo tylko 8. Pokąsa
nia puyti^fiały się najczęściej w osie 
siącu iipcu.

* Koncert na rzecz niezamożnych 
studentów warszawskiego instytutu we- 
toiynaiyjnego, odbędzie się 15 grudnia.

Urządzeniem zajmuje się dyrektor 
Towarzystwa muzycznego p. Zygmunt 
Noskowski, w liczbie zaś biorących u 
dział w wykonaniu programu znajdzie 
się pani Paltini, nadworna śpiewaczka 
cesarza niemieckiego i sławny skrzypek 
Albertini.

Przebąkują także o.... pani Popiel 
Swięckiej i o „królu tenorów“, który w 
tym czasie zjeżdża w interesach, do 
Warszawy.

Nistjlko więc w sympatycznym cela 
przyjścia z pomocą uczącej się a nieza
możnej młodzieży, leżeć będzie wielka 
siła przyciągająca.

* Wyścigi cyklistów. Grono amatorów 
cyklistów urządza w nadchodzącą nie
dzielę wyścigi do Raszyna, o 16 wiorst 
od Warszawy.

Wyjazd nastąpi z Alei Jerozolimskiej 
punktualnie o 6-ej rano, nagrody stano 
wić będą: dla pierwszego zwycięzcy ze 
garek złoty, dla drugiego—srebrny, dla 
trzeciego kompletny ubiór sportowy.

Cykliści amatorzy wyruszają na bicy
klach, tricyklacb, tandemach i rowe
rach.

* Piekarnie „tureckie”. W początkach 
r. b. założoną została w Warszawie pie
karnia „turecka” i znalazła tak duże po
wodzenie, że posiada już dzisiaj ośm 
filij w w mieście. Pieczywo to „turec
kie” je bardzo niesmaczne, bezporów- 
nania gorsze od warszawskiego, cieszy 
się więc wzięciem dla tego zapewne, że 
pp. przedsiębiorcy nie są,., krajowcami.

* Przytułek dla rymarzy. Za przy
kładem czeladników krawieckich, którzy 
drogą dobrowolnych ofiar i obowiązko 
wem potrącaniem 10 kop. od każdej 
wykonanej sztuki, mają zamiar wybu
dować dom na pomieszczenie kilkudzie
sięciu czeladników kalek i starców, 
zgromadzenie rymarzy myśli również o 
urządzeniu przytułku dta swoich człon
ków. Że jednak zgromadzenie to estat 
nie nie jest tak liczne i fundusz cechowy 
na kupno lub najem demu r’e wystar
cza, projeltowanem jest, ażeby kilka 
cechów chcących zabezpieczyć los swo
ich członków na starość, wspólnemi si
łami zajęło się urządzeniem przytuli u. 
Projekt godzien wszelkiego poparcia.

* Proboszczem parafii Wszystkich 
Świętych na Grzybów ie, mianowanym 
został ks. Teofil Matuszewski, kandy
dat św. Teologii, profesor seminaryum 
metropolitalnego w Warszawie, b. nau
czyciel religii w gimnazyum żeńskiem, 
zdolny pisarz i długoletni współpracow
nik „Przeglądu Katolickiego“.

Ks. Matuszewski ma w tych dniach 
objąć nowe swe obowiązki.

* Opłatki Od wczoraj rozpoczęło się 
roznoszeni® opłatków po mieszkaniach 
prywatnych.

Z rozporządzenia władzy duchownej 
roznosieiele obowiązani mieć zawsze 
przy sobie piśmienne pozwolenia,zaopa
trzone w podpisy właściwych księży 
proboszczów i pieczęć.

* Wystawa konkursowa. W styes 
niu roku przyszłego przypada termin 
wystawy konkursowej działu rzeźby, w 
Towarzystwie zachęty sztuk pięknych 
w Królestwie Polskie®. Na wystawę 
tę przyjmowane będą wszelkiego rodza
ju dzieła rzeźby, snycerstwa i mcdaljer- 
8tw8, wykonane w ciągu trzech lat o- 
statnich i które poprzednio nie znajdo-

w&ły sią aa wystawie Towarzystwa lub 
innej wystawie w Warszawie.

Nie kwalifikują się wszelkie kopje i 
dzieła artystów zmarłych na trzy lata, 
przed otwarciem wystawy.

Deklaracje w formie listów, komitet 
przyjmuje do 15 grudnia r. b. Dzieła 
nadesłane być winny do lokalu To w a 
rzystwa najpóźniej 31 grudnia r. b. do 
godziny 6 ej wieczora:». Szczegółowy 
regulamin wystawy wydaje, na źądauie, 
kanee’arya Towarzystwa.

* W poczet cz lenków rzeczywistych 
Towarzystwa zachęty sztuk pięknyeh 
w Królestwie Polakiem zapisali się: 

; ks. Teodor Pajączktwski, ks. Ale
ksander Ss łaciński, ks. Ludwik Zale
ski, ks. Jan Szylißsfei, ks. Antosi Zmi 
grodzki, k?. Adolf Żmigrodzki, ks. Jó
zef Kaczyński, ks. Maciej Brykowski; 
ks. Bronisław Kozakiewicz, ks. Broni
sław Żychowaki, rsdsa tajny Jan 
Minkiewicz, dr. Aleksander Chmielew
ski, Antoni Podbielski, Leon Skoezyń- 
ski, Władysław Wyszyńrti, Aleksan 
der Pplzeniusz, Aleksander Webber, 
Kazimierz Spinek, Feliks Rybezyńsk’, 
Ryszard Ordyniec, Julian Jankowffci, 
Zygmunt Borowski, Wacław Bogucki, 
Hilary Swięsrkowski, Antoni Frankow
ski, Stauiśław Smoliński, Stanisław 
Mer® an, Jan Stankiewicz, Antoni Müi- 
ler, Karol Ksrpiński, Piotr Piasecki, 
Tomasz Arkuszewski, Franciszek A- 
chramowicz, Tadeusz Chęciński, Anto
ni Olesiński, Jan Teofil Klochowicz, 
Władysław Borzęcki, Jakób Broniew
ski, Wacław von Jerin, Władysław 
Kulwieo, Konstanty Wozdecki, Jan 
Kaital, Michał Landau.

Obowiązki członków k< respondentów 
tów Towarzystwa przyjęli: M. Szyma
nowski w Krzywym-Rogp, Leopold Gy- 
merski w Irkucku, Mary a Mako wska w 
Grójcu, Febka S ronezyński w Peters
burgu, Franciszek Btumorski w Mła
wie i Jan-Teofil Klochowicz w Olszy
nach.

* Zwłoki ś. p. Alojzego Żółkowskie 
go, przeniesiono wczoraj o godz. 3 ej po 
południu do kościoła św. Antoniego 
przy uL Senatorskiej.

Pogrzeb odbędzie się we czwartek. 
Nabożeństwo żałobne o godz. 11-ej ra
no, kondukt pogrzebowy wyruszy o g. 
3-ej.

Trumnę poniosą na barkach artyści, 
zaś medal na wstędze św. Andrzeja, o-

trzymany w dniu jubileuszu 50-leeia od 
Najjaśniei^ego Pana, złożony na po
duszce, v -e-prezes p. B. Fokdn, w to
warzystw i« 4-ch kolegów zmarłego.

Niesiony też będzie order meiningeń- 
czyków.

Za trumną postępować będzie kara
wan 4 konny, udekorowany wieńcami 
od teatrów, redakcyj i licznych insty
tucji.

Wieńce składane być mają w koście
le, na r§ee dyżurujących od jutra ran» 
artystów.

Pienia religijne w kościele zorganizu
je Miiucbeime?. śpiewy oa foyer teatru 
Wielkiego — Quatrini, wreszcie orkie
strę e kościoła i na cmentarz poprowa
dzi Lewandowski.

Mowę na cmentarzu wygłosi p. Jó
zef Kotarbiński.

W dniu pogrzebu, przedstawienie w 
teatrze Rozmaitości będzie zawieszo
ne.

* Roboty cmentarne. Cmentarz Po
wązkowski obleka się na zimę w no wą 
zupełnie szatę, dzięki nadzorcy p. Ga- 
mińskiemu.

Pcrzędki w alei głównej i w ulicach 
od katakumb, zostały już ukońezone, 
groby oczyszczone, a kilkaset fur śmio- 
ci wywieziono * o za mury cmentarne«

Obecnie przystąpiono do wycinauiz 
krzaków, które zamiast upiększać, szpe
cą przybytek zmarłych i utrudniały od
szukacie denatów na wypadek samo
bójstwa.

Grabarzom stanowczo wzbroniono 
zsypywania na mogiły śmieci z dróg i 
alei; śmieci składane są na kupki i na
stępnie j»y wożone.

Ńa cmeutarau w Brudnie wzniesiono 
już parkan drewniany od strony zachoi« 
siej, górę najwyższą splantowaao, oi eo
nie zaś prryetąpkiio do plantowrnii 
mniejszych.

Kilkuset robotników pracuje ca obu 
cmentarzach.

Zimna dsiś raao o 7-ej stopni 2; wo«a- 
raj w południe ciepła stopni 5. £

Wypadki 2 ogniem. Wczoraj o 5-aj po 
południu, zawiadomiono telefonem oddział 
Nowoświecki straży, iś w alejach Jerozo- 
limskioh pod nr. 80 w domu doktora Fry- 
czego wybuchł pożar.

Straż przybywszy na miejsce, zastała 
palące się sadze, które niebawem ugasili 
topornioy bez żadnych następstw.

Dla miłego grosza.
Przez

Maksa Hingja.

(Ciąg dalszy).

—• Zbyt pan jesteś łaskaw na mnie, 
nie będę jednak korzystał z ofiarowanej 
pożyczki, bo z zasady nie pożyczam ni
gdy i stosuję się do dochodów.

w — Ślicznie, ślicznie! Pożyczka po
ciąga za sobą troski. Podobasz mi się 
bardzo a bardzo. Ale przyjmiesz pan 
akromny obiadek w przyszłą niedzielę; 
dalipan, skromny obiadek; ale skrom- 
uiutefiki. Spodziewam się, że nie ra
czysz pan odmówić pokornemu swemu 
aludze.

— Doprawdy nie wiem; jadam zwy
kle u mojej siostry; mocnoby się okra
siła, gdybym przy dniu uroczystym...
. — Naturalnie — przerwał Bandeme- 
J®r—zaproszę i szanownego szwagra pa- 
aa dobrodzieja i jego siostrzyczkę do
brodziejkę. Nie ma rady, musisz pan

prayjść koniecznie. I żona moja i cór
ka, będą się bardzo cieszyły, skoro za
staną pana. Teraz, niestety, wyjecha
ły na dni kilka. Mam nadzieję, że Na- 
talcia podobać się potrafi, dobre dziec
ko, a wykształcone aż strach. O, ja ją 
uczyłem, panie; wykształcenie koszto
wało mię kupę pieniędzy, za tę sumkę 
mógłbym, śmiało powiadam, nieszpetny 
wystawić domek; ale mi tego nie żal 
wcale. Mówi po francusku, po angiel
sku; śpiewa, gra na fortepianie, wszyst 
ko z nut i to od razu. Mogłaby zrobić 
świetną partyę, mogłaby wyjść za ja 
kiego wyższej rangi oficera, posiadacza 
dóbr, lub bankiera, ale ona tylko z mi
łości pragnie oddać rękę. Ani za tytuł, 
nie za imię ani za majątek. Dzięki Bo
gu, nie potrzebuje nie, bo wszystko po 
mnie odziedziczy. To moje jedyne 
dziecko, pozostawiam jej więc swobo
dny wybór, może czynić, co się jej po
doba.

— Panna Natalia będzie zapewne bar
dzo dużo wymagać od swego przyszłe
go — bąknął mocno roztargniony inży
nier.

— Dziewczyna to tęgiego charakteru<- --- • . * 
1 —. - - , - 
ciec pracował z kielnią w ręku, że eho- 
ludzie, co o własnej wybijają się sile, tą dzieweczkę, któraby mu pełny worek

wniesła do domu. Gdy braknie mamo
ny w życiu, czeka zawsze troska, smu- 
tek i śmiejąca się młodością, ale sawssse 
nędza. Wiesz pan żapewae, jakie tru
dne życie, gdy Bóg nasypie drobiazgu 
co nie miara. Uciecha to dla dla rodsi-

co myślą i radzą sobie sami, najbardziej
się jej podobają.

— Konkurentów ma naturalnie tłu
my?...

— Teraz, panie dobrodzieju, rzadki, 
bardzo rzadki to towar. Ale dla czego
pan nie pijesz? Szklaneczka wcale pa« ców, ale kosztowna, panie dobrodzieju, 
nu nie zaszkodzi. bardzo kosztowna. Wiem to z własne-

— Mam dosyć—rzekł Brandt, cofa- go doświadczenia. Pański szwagier rów- 
jąc szklankę.— Cza3 powrócić do domu nie nie jest milionerem, musi się dobrze 
i pracy. Pan wieBZ ile mam zajęcia, kręcić, aby związać koniec z końcem, 
jakie ciężkie czeka mię zadanie. j U«V*'

— Dwie minuty to bagatela; tak we-: pierwszą lepszą.
soło, meże nigdy bawić się nie będzie-' wziąć do rzeczy, nie ma obawy grocho- 
my. No, trąćmy się raz jeszcze, jeżeli I wego wieńca. Pan zwłaszcza, młodzie- 
mię pan kochasz. i nieć przystojny, dziś inżynier główny, a

Robert rnusiał ustąpić, choć siedział j jutro dyrektor może, masz prawo wy- 
jak na rozżarzonych węglach. Przy J boru. Możesz pan dostać panienkę z 
brzęku szklanek, myślał o Róży, której' 50.0f 0 posagiem.
od tak dawna nie widział. j W ten sposób jowialny pan majster

— Masz pan bodaj — rzekł majster rozmawiał z inżynierem, nie zwracając 
mularski, mrugając okiem — jaką golę- uwagi na jego mocne pomięszanie. 
biczkę w ukryciu, jakiś nieznany klej- Zdrowe rady i zachęty Bandemejera, 
nocik, skarbezyk niewinności i enoty nie padały na grunt jałowy, Robert bo- 

' v ■- -1 ;—wiem długie lata cierpiał głód i niedo-
— Jak pan możesz przypuszczać coś statek.

podobnego—odparł zarumieniony inży- ■ Łiwerant niby zly duch, wskazywał 
nier.—Niepodobna mi dziś jeszcze my- ■ mu wspaniałość wielkiego świata, bo- 

i myśli podobnie jak ja; wie ona, że oj« śleć o ożenieniu się. ' gactwa ziemi, rozkosze życia, które la-
Ł ' —Czas, to najlepszy doradca. Po- two zdobyć może, byle tylko zaparł się

dził w patynkach drewnianych. Tacy winieneś pan upatrzyć sobie jaką boga- swojej miłości.
'5 Na myśl samą, dziwny dreszcz prze*

■ Byłbyś pan nierozsądny, żeniąc się z 
. Jeżeii się umiemy

biczkę w ukryciu, jakiś nieznany klej- 

na boku—nieprawda?».
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— Dziś o 8 ej rano przy ulioy Nowo
lipki ped nr. 38, w hendlu wiktuałów Jan- 
kła Ruty, od wiszącej lampy zapalił się bu- 
fit a następnie ogień przedostał się na pod
dasze i zajął dach.

Ogień wcześnie spostrzeżony zdołali u- 
gasić mieszkańcy bez pomocy straży. Przy 
ratunku uszkodzono cześć sufitu i dachu.

Zakażenie. Albinowi Strzegookiemu. ofi- 
cyaliśaie fabrycznemu, amputowano wczo
raj rękę.

8trzegooki przed kilku dniami skaleczył 
się scyzorykiem, na którym była jakaś 
śniedś.

Widocznie z tego powodu nastąpiło za
każenie krwi i z obawy ogólaej gangreny,; 
musiano dokonać amputaoyi. i , - . - ,, . . A . .

Pomimo tek radykylnego środka, życiu pułku 1 bąte?yi ko-
. r ■ ° * tpssntozćh ipwroh Vł>-B®!Alrs/\f-wy u eftwySownnBtraegocfewgo groai DiabezpHecsenstwo.

Krwawa walka. Wczoraj wieczorem w 
składzie drzewa budowlanego, na rogu ulic ss^w js,«suvwjf,o,s
Solca i alei Jerozolimskiej, pomiędzy ro- poteką, notaryat, podprokuratora, sę- 
botnikami Karolem Dąbrowskim i Jakóbem daiego śledczego, dwóch konriaarsy są- 
Zejfertem miała miejsce krwawa walka. s dowyefa, jednego adwokata przygięgłe-

Zejfert, ogędzony nożem w bok, padł jgo, kilku prywatnych obrońców, a do
na ziemię bas; prrytonsnośoi. radców pokątnyeh żydów wyzygkują-

Rannego, po «dzieleniu pomocy, odwieś eych ciemnych obłapków, baz Bitu.—Ó- 
ziono do szpitala. = światę reprezentują progimnazya: męg-

Zbrodniarza arenstowaBo. i kio i żeńskie, eraz dwie poesątkowe
buu»»*..»»!!, «. • i "m-T- u- hzkoły: męska i ża68ka;dalej jesttn urządAwanturnik Stanisław Maliszewski, po- poegto^o t^egfafiejny powiatowy.magi- 

wożący dorożką nr. 641, «? Łat, urzędy Skcyzuc! dwie apteki, 4 Ch
awanturę, rzucił Mę na Bakowego Mak- iekar’zy rapnale: 4jskŁy i
newskiego i podarł na mm płaszcz oraz j iBapektor podit-
zramł go w głowę. &

Awanturnika amstow^ - j-^ ’₽osiada!W8₽ałł|ały koUe.

Kradzieże. Z praed demu p^d nr- 2 na gfcektot grobami hrabiów Zsraojskicb
A Mokotowskie] Bkradziono dwie pl.tyś1 dość zamożnym w kosztów
żelazne, a na Targowej na Pradae cztery. 'B±51 2a?^ki historyczne. - Jest tu

Z mieszkania Arila Jachtikera, przy ul. | móstwo różnyclj sklepów, haa- 
Moatowej, pod nr 2 skradziono różną gar- UBagwynów żydowskich, z ehrze- 
derobę i bieliznę» śeiańskich zaś: dwa sklepy korzeone,

O kradzież poBzlakowsny jest Franci ■> ^is cukiernię,. skład płócien fabryki
sek g. s Żyrardowskiej i sktad materyałów ap-

— Z mieszkania Wiktoryi Kuźmin ni:te®?$’ . . „ ,, , ,
Nowolipkach, pod nr »6, kradziono futro . ZesncM-. jes& osrdzo ubo-
damskie, chustkg wehiaką, garnitur ma- °Pr<kss ti^oh. Odwarów, z któ-
ry nar i owy, wartości 120 rś. ?"c?fe -’«den J5Ar® =»eS!ęcy temu zgorzał

Nocy’wczorajszej PrX okno dobra-M Klinkier® służącej do; . . . , v ..
li Się złodzieje do mieszkania Franciszka Bahademizowania szosy, młyna paro-papełny bo chociaż istnieje w mieścm i 
Hańki, przy ul. Łuckiej, pod nr 2S i skra- 1 1 św3ec>. Źadl!^b ‘ """ ł“

* Zamość. (Zift „Dziennika Dla 
Wszystkich")*

Z różnych stron kraju „Dziennik” po 
mieszczą korespondencje, nasz tylko 
Zamość nie daje o sobie żsdnego znaku 
żyda, a przecież gród ten zasługuje, 
aby o nim szarzej wiedziano, jako o je 
dnea> po Lublinie wsźniejszem mieście 
w guberni! Lubelskiej, w którem się 
koncentruje cały handel południowej 
połowy tej guberniL

Lecz cóż o nim powiedzieć? Chyba 
to, Ż9 jest dobrze zabudowany, piętro- 
wemi i dwupiętrowemi domami, że rueh 
w nim znacznie jest ożywiony, i że jest 

i tu siedlisko róż' ych władz wojskowych 
| i cywilnych. Mamy tu bowiem: sztab 

saskiej, sztab pułku piechoty i artyleryi 
pieszej, oraz biura naczelnik® wojsko 
wego; z cywilnych zaś władz: biuro po- 
wiatswe, gąd zjazdowy, sąd pokoju z hy-

dzicgo śledczego, dwóch komisarzy są-

î Rzemieślników wszelkiego rodzaju kiedy jaki kuglarz, koncertant, lub ar-
znajduje się dosyć, wszelako prócz je- - - ■ ...............
dnego stolarza i paru szewców, reszta 
wszystko fomry, a oprócz tego niesłow- 
ni.—Gdyby więc jaki krawiec ’ porzą
dny i kapelusznik osiedli w Zamościu, 
peanie znaleźliby dobry kawałek chle- 
bs. ÉÎ

Mieszkańcy Zamościa starają się, aże
by dość snaeznych funduszów {niej
akich utworzona została kasa pożyczko
wo wkładowa, dla tutejszych’ kapców, 
handlarzy i rzemieślników. Właściciele 
domów krzątają gig około utworzenia 
Towarzystwa kredytowego miejskiego, 
któreby stanowiło filię towarzystwa lu
belskiego i zostawało pod jego dyrekcją.

Jeżeli wszystko to da się urzeczywist
nić, a nadto jeżeli projektowana kolej 
żelazna g Chełma przez Zamość do To
maszowa Lubelskiego—sostanie zbudo
waną, beEwątpienia dobrobyt miasta 
dużoby na tern zyskał.— Szkoda tylko, 
że miasto nic ms placów, na których 
mogłoby sig zabudowywać i rozszerzać, 
bo choshaż rząd w tym celu podarował 
miastu place po byłych esplanadach for- 
tocznych, władze jednak wojskowe z 
placów tych, przylegające do ciasta, 
zatrzymały sa odbywanie must? i ćwi
czeń. Tak wi§o tylko na odległych od 
miasta skrawkach ziemi, saożnaby bu
dować, na eo wszakże niemamatorów,* 
gdyż domy odległe od. miasta po za cen
trum jego ruchu i. handlu, bardzo małe- 
by korzyści mogły przynosić, o ile nie 
stałyby pustkami

Z powodu ciasnoty miasta i wielkiej 
ilości proletaryata żydowskiego, powie- 
trze było tu ntasnośae Jednakże dzięki 
komitetowi sanitarnemu, pilnującemu 
porządku, dzięki zaprowadzaniu skwe- j 
rów. wyrestaurewaniu kanałów miej-, 
akich, które tu już od dawna istnieją, 
zastąpieniu otworów kanałowych syfo
nami, doprowadzeniu choć do częścio
wego porządku bruków i chodników, ! 
powietrze staje sig co raz iepszea i 
sdrowszem. ' ;

Co do rozrywek, brak to i eh prawie

tysta teatrów petersburskich, lab mo
skiewskich, odegra kilka sztuczek, lub 
oddeklamuje kilka drobnych utworów 
poetycznych i odśpiewa parę kupletów 
i na tern koniec. —- Więc też dla dro
bnej garstki inteligenayi naszej jedyną 
rozrywkę, rzec można, stanowi czytanie 
gazetf pism peryodycznych i książek, a 
dla lubowniśów wiata, karty.

Na zakończenie obrazu Zamościa wy
pada mi jeszcze dodać o czem wyżej 
wspomniałem, że mamy tu straż ognio. 
wą, dobrze zorganizowaną, a tokża za
kład fotograficzny, prowadzony bardzo 
starannie przez panią U. wdowę po u< 
rzędaiku, która za swe wyroby na o- 
statniej nystawie warszawskiej pracy 
kobiet, uzyskała list pochwalny, a obe- 
cnie jak sły szałem,krząta się nad wyda
wnictwem albumu widoków Zamościa.

A.

dli gotowego obuwia, oraz skór ca sumę 
kilkudziesięciu rubli.

— Stanisławowi Itydigerowi sarnksa-

więcej zakładów tego rodzaju nie po- ? 
Biada.

Mamy jednak nadzieję, iż przybędzie
Memu pray ul. pod' Tr io, | garbamX sitowiem jakiś wykwaiifito-
skradziono w sklepie na ul Wierabowe garbarz chce ją otworzyć 1 na wy-
palto, wartości 75 ïb. | irndn».™. «aknmł nawet «a miaatambudowanie zakupił nawet za miastem 

plac odpowiedni. ’

gmach teatralny, umyślnie na ten cel 
przez prywatnego przedsiębiorcę zbu
dowany, wszelako kilka lat nie gościła 
tu żadna trupa dramatyczna, choć prze
cie dawniej bawiące towarzystwa nie 
dawały przedstawień, przed pustemi 
ławkami i miały odpowiednie utrzyma
nie. -- Zawita tu wprawdzie kiedy nia-

* Grójec. {List ,.Dziennika Dla 
Wszystkich11).

W ubiegłą niedzielę, t. j. 24 b. m., 
odbyło się w gali „Przytułku” przadsta- 
wianie amatorskie na cel publiczny, na 
którem była obeeaą stosunkowo dosyć 
znaczna liczba osób, przeważnie oby
wateli ziemskich z rodzinami. Pociesza

jący to objaw naszego charakteru, iż 
* tam, gdzie chodzi o dobro publiczne, do 
apelu chętnie stsjemy i Bczam chata 
bogata® służymy.

Odegrano trzy sztuczki: krotochwilę w 
i jednym akcie p, t ,,Żywy nieboszczyk'* 
p. Belly, tłom. SL Walewskiego; żart w 
jednej odsłonie p. t. „U ciotuni', p. D. 
Anielewicza, i obrazek ludowy p. t. 
„Król pastora?“ ze śpiewami Wuuder- 

‘ licha.
i Wasysiko, a szczególniej pierwszą i 
ostatnią gałuszkę wypracowano znako 
micie, tak, że doprawdy trudno było 
nie zapomnieć, iż ma się przed oczami 
tylko amatorów. Na szczególne wyróż

nienie zasługują śpiewy — Rózi i 
Wojtka w 1-ej scenie ,,U ciotuni" i 
wzorowo wykonany romans Róai w 3-ej 
scenie, jak również wszystkie baz wy

jątku chóry. Niemniej zasługują na u 
; znanie pp. Anusia i Sśrashajło w „Ży- 
; wy® nieboszczyku**, Zosia i Jan w S,U 
; ciotuni*5 i Maciuś Ciemięga w „Królu 
passerzy“. Serdeczne też uznanie nale
ży się pani Bor. i pauu Dr., którzy przy- 

j jęli na siebie kierownictwo śpiewami i 
' sami muzyką swoją przyczynili się nie- 

via№m№№sa&aiw№stas»^^

biegł po ciele BrsBdta; mimowolnie ser- sin, lubił przecież wygody, towarzystwo ( 
wał sig, jakby chciał ociec. Szybko > indsi wykształconych i zabawy z przy- <

IranaJsi«« i «Zr» № E «««UAłswi 9-sr.cH mwziął za kapelusz i pożegnał się z maj
strem mulacki®, który go aż do drswi 
odprowadził

— Bardzo mi było przyjemnie. Nie 
zapomnij pan przybyć w niedzielę na: 
obiad, b® który również zapraszam naj-; 
□przejtniej pańskiego szwagra i siostrę. 
Moja żona i córka ucieszy sig niezmier
nie, jeżeli pan uczynisz nam ten zasz 
czyt, Do prędkiego zobaczenia się, dro
gi panie inżynierze głównyl

Skoro Brandt powrócił do swego 
mieszkania, pochlebne wyrazy Bande- 
mejera nieustannie brzmiały mu w u- 
szach Nie mógł aaprzeczyć, że liweraat 
mówił bardzo rozsądnie, ostrzegając go 
o niestoBOwnem ożenieniu eię z ubogą 
dziewczyną. Jakkolwiek obecnie posia
dał pensyę wystarczającą aż nadto na je 
go potrzeby i mógł w krótkim czasie u- 
rządzić się jak należy, to przecież nie 
mógł tego ukryć, że ca utrzymacie 
przyzwoite z rodziną, zwłaszcza w sto
licy, zawszeby mu brakowało odpowie 
dnich funduszów.

Dotychczasowy brak jeszcze bardziej 
wzmógł jego naturalny popęd do uży
wania wszelkich przyjemności, jakiemi 
darzy świat i chociaż po części nie mógł 
marzyć o zbyt prędkiem ich zaspokoje-

>. mail wyoziascoBycu i zaoawy pap 
! jaciółmi, którzy znali go jeszcze wtedy, 
s kiedy rodzice Brandta siieli się dobrze.

-----—----------------—------- — ------ -—.—
Wtedy mały Flunkier znanym był jedy- ciocia była tyle łaskawą, że się przenio- 
nie e niezwykłego próżniactwa i figlów sta do wieernośei i uczyniła mnie swe- 
złośliwych, które zapowiadały w przy- ■ im spadkobiercą generalnym. Po wtóre, 
szłości niezawodnego urwisa, jakoż za- j zarobiłem trochę na patrystycznych po-

j PrzedewszyBtkiem zaś pragnął umysło- ledwie przeszedł trzy klasy gimnazjum. ■ rywach moich współrodaków, bo zosta- 
; wychi sztucznych wzruszeń, w jakie Tembardziej też dziwiła Brandta nie- wszy liwerantem wojskowym, uciuła- 

zwykła przemiana w dawnym towarzy-: łam trochę grosza i majątek spadkowy 
ssu, którego cała powierzchowność za-i powiększyłem w dwójnasób, 
powiadała zamożnego człowieka. ; — Cieszę się z całego serca. Alo cóż

Ubrany w suknie wedle najpierwszej terst porabiasz!
mody, z brylantowe®! gusiemmi w j —Śmieszna pytanie. Żyję z docho- 
gorsie u kossuii, z massiw złotym łań-, du, gram czasami na giełdzie i bawię 
cuchem prsy zegarku, w białych r§ka i się w miarę moiaości. Ale ty, mój ąw 
wiezkach, w świecących lakierkach, z i ły, słyszałem, słyszałem, zrobiłeś świet- 
laską o złotej gała©, Fłunker wyglądał n.ą karyerę. Zawsze ten sam wzorowy 
na pierwszorzędnego dandysa. f uczefi, prymus w gimnazjum, sądzę «a*

Uśmiech zadowolenia błąkał się na; tern, że dobrze stoisz w interesach.
jego grubych wargach ocienionych buj- i — Mylisz się, snój kochany — odparł 
nym Wąsem, starannie wyszwaroowa- Brandt ze smutnym uśmiechem. Nie zby- 
nym i ułożonym, gdy tymczasem zielo- ■ wa mi wprawdzie na pilności i pr»ey, 
nawej barwy oczy, rzucały przenikliwe, ale jednak brak mi szczęścia. Dobrsem 
badawco spojrzenie,. Był to wzrok dzi- się namęczył zanim nareszcie dobiła® 
kiego zwierzęcia czatującego w zasadz- sig zastępstwa głównego inżyniera z 
ce... 1,800 talarów wynagrodzenia.

— Rzeesywiście, powiedział po chwi 
•byłbym cig woale nie poznał.

obfituje każda stolica.
Wszędzie, gdziekolwiek spojrzał, dzi

siejsze jego ubóztwo mocno mu dolega
ło i przymuszało do ograniczania się w 
wydatkach.

Nigdy jeszcze nie ezuł tak dotkliwie 
braku pieniędzy, nigdy niedostatek ni@ 
przedstawiał mu się dotykalniej.

Każdy sklep, każda wystawa sklepo
wa, każdy afisz teatralny, każdy prze
suwający się obok niego ekwipaż, draż
niły go i przypominały słodycze jakich 
doświadczają bogaci.

Tak smutnie rozmyślając, nagle nat
knął się na jakiegoś pana, który go cie
kawym zmierzył wzrokiem.

— Robert! - zawołał obcy, podając 
mu rękę. — Ozy to ty, czy tylko twój 
duch błąka się jeszcze po ziemi?

— Mój Boże! doprawdy nie mogę 
przypomnieć sobie... Emil...

— Emil Flank er, z duszą i ciałem.
Obaj byli przyjaciółmi w młodości, 

chodzili do jednej szkoły i potem dłu
gie lata nie widzieli się z sobą, bo Ro
bert po śmierci ojca wyjechał zeBtolicy.

■—Ma się rozumieć nie licząc poboez* 
li Robert—byłbym cię woale nie*poznał. ’ nych uochodów i tantiemy. 
Zmieniłeś sig ale bardzo korzystnie. — Nie rozumiem eo przez to choesz

— Pochlebco!—zawołał ze śmiechem powiedzieć? Pobieram czystej płacy
Flunker. — Nie widzieliśmy się z sobą 1,800 talarów, i za to Panu Bogu d«ę- 
od niepamiętnych czasów. , kuję.

— Z pięć lat temu, i jakże ci tam idzie? i
— Nos nie mogę narzekać. Naprzód i

Ciąg dalszy nastąpi.
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Z różnych StTOŁ
X Żydowska kolonia rolnicza, o któ 

raj tak wiele w ostatnich czasach rozpra
wiali ekonomśśai wszystkich krajów, przy
chodzi nareszcie do skutku. Na cel powyż
szy, jak donoszą z Londynu do? .Kólnisehe 
Zeitung'*, przeznaczyć już mieli odpowie
dni fradus*: baron Hirsch i Rotschild (lon
dyński). Idzie tylko jesioze o wybór kra
ju. Projektowaną jei-t przeważnie Palesty
na, zdaje się jednak, że s praktycznych 
względów swycięży Kanada.

X Bibliothepe Wolska Pod tą naz
wą cokolwiek dziwaczną—istnieje w Pa 
ryńu, 21—23 Passage 8aulnier, międzyna
rodowa biblioteka, złożona z dział wyłącz
nie przez kobiety pisanych we wszystkich 
jęaykach. Księgozbiór ten ma na cela za
poznanie ogółu z całym zakresem działal
ności kobiecej na polu piśmiennictwa, a 
nadto popieranie pracy niewieściej w tym 
kierunku,

Załośyoielką i dyrektorką dożywotnią 
tej iastytueyi jest panna Anna Wolska, 
córka ś. p. Kaliksta Wolskiego, znanego 
te swych prac piśmienniczych. Prezydent
ką honorową biblioteki jest królowa ru
muńska, pisująca jak wiadomo, pod pum- 
doBimem Carmen Silva. „Biblioteka Wol
skiej*® otaozana jest protekcją wielu osób 
wysoko połoźonyab. Członkowie jej dzie 
lą się na członków-stowarayssonyoh, osłon 
ków - ofiarodawców, członków - założycieli, 
członków honorowych korespondentów itd. 
Jednorazowa wkładka 20 fr,, daje prawo 
do tytułu członka stowarsyssonego. Biblio
teka posiada również komitet patronujący 
i koatrolujący. Pomiędzy osłonkami ho
norowymi wymieniają: królową portugal
ską, księżnę Krystynę Salezwig-Holsstyń- 
ską, pannę Izabelę Kwileoką... Pomiędzy 
członkami korespondeatami pannę Lnceń- 
ską s Wamawy.

X Matka Pan-ell’a wobec narzutów, 
czynionych jej synowi, iż pozwała jej żyć 
w nędzy, gdy sarn jest zamożay, oświad
czyła sprawozdawcy „New-York Herald1»“, 
śe Ksrol Parnell jest równie ubogim, j&k 
cne. Zaledwie mała gerstha osób wie jakie 
sumy pochłonęły procesy z ,,Timesem4', a 

nsalo do uświetnienia i urozmaie&nia 
wieczoru. .

Publiczne podziękowanie należy s ę 
również inieyaterawi, a zarazem dyrek
torowi i reżyserowi naszego malutkiego 
teatrzyku, p. dr. Tom-, sajego wy
trwałość w dopięcia celu i poświęcenie 
jię dla dobra publicznego.

O Seansowym reiiuliacia wieczoru w 
tej chwili nic stanowczego powiedzieć 
Kie możua, lecz pewny jestem, że będzie 
on świetnym. Po skończeniu przedsta
wienia amatorzy wzięli się ochoczo do 
tańca i gabawy—i tańczyli zawzięcie do 
białego prawie dnia.

Stojący »a c ele kółka tutejszej iate- 
ligencyi,” oszą się z myślą urządzenia w 
mieście coś nakształt klubu, gdzie o 
prócz wielu innych rzaezy możnaby cza
sami zebrać się, potańczyć, zabawić i 
tym sposobem wyrugować s Grójca t- e 
koterye, do jakich partykularzcw© to
warzystwa zwykle mieweją skłonność 
Źe myśl ta warta jest, aby ją przyoble
czono w ciało — to ni© ulega wątpliwo
ści, Niatylko zabawy, sla np. jakieś no 
pularae odczyty dla klasy rzemieślni
czej, lub coś w tym rodzaju byłoby i 
przyjemne i pożyteczne.
““Miasto widocznie zaesyna się wzno

sić i rozszerzać. Znać tu życie, ruch 
coraz większy. Ta i cwdzis widać no
wo pobudowane dossy i domki a cegły 
lub drzewa., piętrowe i parterowe, ła
dnie wykończone, pomalowane i dosyć 
■czysto utrzymane. Ulica m®y pobru- 
-kowane, dosyć czyisto i schludnie utrzy
mane; wprawdzie »a mało troszkę na 
nich latarń, ale z CŁ-asem i to zapewne 
przyjdzie.

Mamy tu i tak zwane „pryncypalse8 
ulice i uliczki, mamy kilka sklepów ka 
tolickich, jednesa słowem znajdzie się 
u nas prawie wszystko to, co możliwe® 
jest dc znale®euia na takim jak nasz 
Grójec partyknlarzB, W obecnej chwili 
najbardziej czuć się daje brak odpowie
dniego zakładu naukowego dla chłop 
sów z programem 2 ---3 klasowym. Ma 
my wprawdzie dwie szkółki początko
we (j^dnę żeńską), do których posy-
łamy dzieci, lecz te nie są wystarczają- posiadłości ziemskie Parselba nis pnyno- 
cemi—r&s dla tego, że są przepełniona,' ssą mu ani szeląga. Z fundusaów parła- 
* powtóre kurs elementarny wykłada aseatansyeb, fetóremi narządza, nie febrze 
nych w nich nauk nie jest wystarczają oczywiście gresza jednego na potrzeby o- 
ay dla bardzo wielu. Sądzę, nie bez sobists. Podarunek honorowy, w sumie 
pewnych danych, ża w Grójcu miałoby 40,008 fst. który otrzymał od rodaków, |8|Wkaaia eiępana^cyQh 
rasyg bytu jeżeli nie formalne progna-j użyty został na uspokojenie długów ob-> r ■=- - ■
nazyum, to przynajmniej t. ZW. sskoła J ciągających jego dobra, i na popieranie 
miejska dwu lub trzeebkłasowa. Nie Uprawy irlandzkiej. Kard Parnell jest, 
tylko aiastu lecz i okolicy całej odda- według ełów sędziwej matki, — tak ubo- 
łoby się fena Wielką nsłsgg — a kto za- gis», że nie może w Dublinie dostać, tytu- 
ryzykowałby otworzyć u nas nakład ta- hm pożyoaki, 
dvan* mógłby Rceyć na po»0 j 0 hojnej cuerre wiascicieia wiei-
Jenie. Tu bowiem iw całej okolicy, w Ui browaru w Dublinie, sir Edwarda 
&Vr’e<2® 6r^efk™ 1 WE%S1S9" Guinness, który przeznacz^ 250,000 fst. 
Jim Radomskim, znalazłoby się wielu Ba Wybndow4Je Mieszkań dla robotników,

C , CO WOlellby odda.6 Bysa do Grój-- zns^Bjemy obecnie w dziennikach zagra- 
cs i mieć dziecko bliżej siebie, aniżeli Bio;a^h JbliśSae szoaegó}y( Kuratorami 
A C ł&''Isb Radomia. fnn!jBeyi mianowani zostali lord Rowton,

zakład taki miałby u nas rację oy- R5tohie> prezes urzędu miejskiego, i p, 
’f28,15®® powodzenia, Ea dowóa po-; pjnnb6t minister robót publicznych. OSa> 

‘ ® £03J® przytoczyć np to, IŻ W r. b.; raj5Wśs postanowił, aby dochód z opłaty
klao°rZ JBa !?s?8ya piy^ataa 4*01 bomornego, po odtrąceniu kogutów admi-
fpt ?WS’ s®sV^a na począ-f n;stracyi, obrócony był na dalssy rozwój
M2a?dZ??rrtykl8 ₽-raiZ ®ałyr°^teg® filantropijnego dzieła. Sir Edward 
chnwoZy’ kisrownicriia.p. Ledó-. GQinngBSł olbrzymi swój majątek zasdzię-
nvrh -SS Sl?~e g*ara3 S18 b§dzw 0 zdol-jcsa głownia wyrobowi rozpowszechnionego 
Ssn^^?CHKaTyei81i 1 tSkl1h° świecie w butelkach.
uw»r-ye!e kl‘ i??6 1 Pos^ara z^Tgca^ ; j>rzed trzema laty objęło interes towarzy- 
“yagę na praMycsaą stroną wychowa-: - - - ---------
P8 i nie przeciążać sanadto uczewcj 

przede wszy stkiem pamiętać b§-i
®?>e, iż kurs wykładanych nauk powi-: 

stanowić pewną praktyczną, wy-.
«zuie określoną całość, to jesteśmy. 
Pewni, że przyszłość sakładu zabszpie-' 
^pną zo stanie najzupełniej. Działalno- 
I" ₽* L. dotąd nispodobaa ocenić nale- 
/c!e>. &le faktem jest, źe pracuje su-

>«nnie i stara sig o zaufanie ogółu.

dnim Radomskim, znalazłoby się wielu

i, nawet 5 fat.
X o hojnej ofierze właściciela wiel-

na wybudowanie mieszkań dla robotników,

> szczegóły. Kuratorami 
mianowani zostali lord Rowton, 

’ pan Ritohie, prezes urzędu miejskiego, i p,

‘ i gtwo akcyjna, i zapłaciło właścicielom fir 
my bajessną sumę 5,000,000 fst. Hojność 
jest dziedziczną w rodzinie Guinness‘ów. 
Zmarły sir Benjamin Las Guinnes darował 
160,000 fst. na reperację katedry św. Pa- 
trycsgo w Dublinie. Browar Guinness ów 
założony dostał w r. 1759 przez Artura 
Guinness, a obecnie jest największym na 
całej kuli ziemskiej i zajmuje blizko 42 
akr. przestrzeni; liczba robotników i oficya- 
listów praoująoych w browarze dochodzi 
do 8,000, Jakkolwiek wartość browaru te
go oszacowana jest na 6,000,000 fst, po-

siada on anacznia wyższą wartość sprsa 
dażną, a kurz obeony akcyi doohodai do 
potrójnej ceny nominalnej. Tworząc tę fan - 
dacyg sir Guianess ma na celu nie robotni
ków zamożniejszych, ale najuboższą klasę 
pracowniczą, i obce, aby ceny mieszkań 
były tak niskie, iżby mogły stać się dostęę 
nami dla największych bielaków. Są je
dnak śród robotników i tacy nędzarse, 
którzy nie mają czsm nawet najniższego 
komornego opłacić.

. NEKROLOGIA,
j- Ś, p, Alojsy Żółkowski, artysta dra 

matycsny teatrów warszawskich, po dłu
gich cisrpicniach w dniu 25 ym listopada 
r. b. przeniósł się do wieesmośń, prasży- 
wszy lat 75.

W głębokim smutku pozostała żona, cós 
ki, zięciowie i wnuki zapraszają krewnych, 
przyjaciół, kolegów i życzliwych na żuło 
bne nabożeństwo odbyć się mające w dnie 
28-ym b. m., to jest we czwartek, o godz, 
11 ej rano w kościele św. Antoniego pr«y 
ulicy Senatorskiej, oraz na wyprowadzanie 
zwłok z tegoż kościoła o godz 3-ej po po
łudnia na cmentarz Powązkowski.
t Ś. p. Matylda z Pietraswiczów Mul 

tanowska, żona obywatela miasta Warssa 
wy, w dniu 26 ym b. m. garnęła w Panu.

O czasie nabożeństwa i chwili wyprowa
dzenia zwłok oddzielnie doniesionsm bę
dzie,

■f* W dniu 2 grudnia r. b. to jest w 
poniedziałek, o 10 ej arena, w kościółku 
warszawskiego Towarzystwa dobrocayano« 
śsi, odbędzie się nabożeństwo żałobne za 
dusza ś p. Aleksandra i Ludwiki małżon 
Stów Preyssów, na które to nabożeństwo, 
Towarzystwo ma honor zaprosić opiekunki 
i członków swoich, oraz familię zmarłych.

j- W dniu 30 listopada r. b., to jest w 
sobotę, o 10 ej zraaa, w kośsiołku war
szawskiego Towarzystwa DcbroczynnGŚsi, 
odbędzie się nabożeństwo żałobne ssa duszę 
ś. ₽. Ignacego Popławskiego, na które to 
nabożeństwo, Towarzystwo ma honor za
prosić opiekunki i członków swoich oraz 
familię zmarłego.

Z prasy ruskiej.
* W „Nowoje Wremia” czytamy: W 

polityce Europy zachodmaj zapanowa
ła względna cisza. Chałaśiiwa wybryki 
francuskiej walki wybornej, podróże i 
spotykania sig panujących—mingły i u- 

i stąpiły mieisca owym drotaym przeja
wom politycznego żywota, o których 
wspomina telegraf, jakby dla tego tylko, 
iżby ulżyć sumieniu. W braku lepssego 
materyału, w podobnych chwilach u- 
znaje się, za kwesty© sdośó interesują- 
e@” i takie nawet doniesienia telegra
ficzne jak oświadczenie Tiszy co do 
Kossutha, jak jakieś powstanko wybu
chłe w jakiejś mało znanej miejscowości 
ladyj Brytańskicłs, lub Bzwyeigztwo 
parlamentarne odniesione przez rząd 
f rac Guzki, w kwestyi monopolu ®apa- 
łek.”

Os spowodowało odezwanie się Tiszy 
o KoBSucie — dotąd aie wiemy o tern. 
W parlamencie węgierskim mają miej
sce w ostatnich ezmeb najfantastycz
niejsze robrowy. Opozycja, przemy- 
ślająsa nad tsm, w jakiby sposób wyru
gować s ministerstwa pana Kałoman* 
Tisz§, wysadza si§ na wszelkiego rodza
ju brednie, tym tylko jedyni® celu, 
aby stawiać głowę gabinetu w położe
nia jak najtrudniejsze. Niesaezęśliwy 
Tisza, opędza się jak moż-a. Znając do
brze swych rodaków, ni® pozostawia on 
bez odpowiedzi nie tylko głupstw nsj- 
wierutnie)szych, ale owssem podchwy
tuje sam każdą nastręczającą się spo
sobność do wypowiedzenia czegoś, co 
się spodobać może. Odpowiedź co do 
Kossutha,wywołały prawdopodobni© ta
kie właśnie pobudki i wierzymy zupeł
nie, jako p. Tissa mówił o tej rzeczy za 
wiedzą i zgodą cwam. Kossuth bez

wygada n.a swą sUrcść i zu-»-
pełne obecnie niedołęztwo polityczne, 
jest jednakże najsilniejszym „atutem” 
w grze opozycji madziarskiej Można 
to było widzieć nie tak jeszeże d jwno, 
gdy frasakofilc madziarscy, przed de- 
monstracyjnoBi nkasanim .się w Pary
żu, zjechali do zgrzybiałego wodza ra- 
wolucyi węgierskiej z 1847 r. Oi^iad- 
czye w Izbie, ża stronnictwo rządowe 
„uważać będzie zawsze Kossutha za ®- 
bywatela węgierskiego” ni® jest to krok, 
nie mający ze strony Koloaiaua Tiszy 
znaczenia.

Co się tycze do powstania wybuchłe
go w Isagnia-Aguane, to bez względu 
na krwawy charakter tego wybryezku 
i znaczną liczebność powstsłego plemie
nia (blisko milion dusz), nie ma ono ża
dnego politycznego znaszania. Jest to 
jeden z tych „buntów podatkowych,” 
która nie są rzadkiemi w Indyach, wo
bec hszwględności z jską w tym kraju 
wyzyskiwaną jest ludność tubylcza,

Francuzka izba deputowanych cofnę
ła się wobec perspektywy przesilenia 
ainisteryalncgo a powodu kwestyi o mo
nopolu astpafek. Odrzuciła ona artykuł 
trzeci z wniosku radykalisty Ledeux, 
który wskutek tago cofaął swój wnio
sek, P. RosTier kupił jednakże podobne 
rozwiązanie sprawy z® cenę bardzo 
ważnego ustępstwa, bo oto zgodził się 
na oświadesenie, iż po upływie terminu 
obecnej dzierżawy, rząd fsbrykaoyę za- 
pałek weźmie w swoje ręce. Jeżeli praw- 
dziwemi gą pogłoski, że pomiędzy mini- 
steryum-skarbu, a towarzystwem rnają- 
eem w tej chwili w posiadaniu ową fa- 
bryśacyę, istniała jakaś umowa, zape
wniająca oddanie towarzystwu nadal 
korzystnego monopolu, to pokażo się 
bodąj, ża osobiście, dla p. Rouvier, 
zęsycigztwo to bardzo wygląda na po
rażkę.

Nic atoli nie wskazuje, czego wogóle 
ma się spodziewać B^raneya po swej iz
bie dzisiejszej.

Sądząc z oznak niektórych, możnaby 
przypuszczać tylko, że izba ta będzie 
usiłowała o ile to możliwem się okaże, 
nadawać swsim zajęciom charakter po- 
sytywny, i że rząd będzie rnusiał poty
kać się z oposycyą jodynie na gruncie 
różnych kw^styj praktycznych. Naród 
zmordowany sporami politycznauii po
przednich ministerstw i izb, nie będzie 
miał z pewnością tego za złe dzisiej
szym przedstawicielom s'roim.

TELEffiASY
^O^ISNMKA DLA WSZYSTKKJH.H 

Pet«rsbarg, 36 listopada. {Tal
i Ag. Pól.). Naczelnikiem polowań Oe- 
? sarskićh mianowany został ks. Golicyn, 
na miejsca ks. Bsriatyńekiego.

Petersburg 26 listopada. {Tal.
Ag. Pół.), Ogłoszony został rozkaz Naj
wyższy co do przyjmowania niecbrze- 
ścian do grona adwokatów przysięgłych 
i obrońców prywatnych. Na mocy te
go rozkazu, oso by wyznań niecbmściań - 

■ skich mogą być przyjmowane pracz in - 
1 stytssye sądowe i rady adwokackie do 

liczby adwokatów przysięgłych i obroń
ców prywatnych tylko na mocy zezwo
lenia pana ministra sprawiedliwości, po 
przedstawieniu ich przez prezesów in- 
stytucyj sądowych lub rad adwokac
kich.

Petersburg, 26 listopada. (Tal. 
Ag. Pół.) „Nowoje Wremia" donosi, iż 
zaproponowano Akademii zauk urzą
dzeni® z funduszów ministeryum oświa
ty, marynarki i komunlkacyj, instytutu 
hydrograficznego.

Petersburg, 26 listopad*. (Teł
Ag. Pół.) „Grażdanin" donosi, iż pro

f



<
esy proceduralne pneciwko naczelni

kom okręgowym cie zawierają żadnych 
formalności, mogących ograniczać sferę 
działalności wzmiankowanych naczel
ników.

Petersburg, 26 listopada. (Tel. 
Ag. Pół.) Ks. Dołgoruki, peseł przy 
dworze perskim, uwolniony został na 
własne żądanie z zajmowanego stano
wiska.

Otrzymał on order św. Włodzimierza 
2 ej klasy.

TfiSiafceitt 26 go listopada. (Teb 
Ag. Pół) Latem r. 1890 otwartą tutaj 
będzie wystawa rolniczo przemysłowa. 
Oprócz ośmiu oddziałów rolniczych i 
przemysłowych, wystawa mieć jeszcze 
będzie trzy oddziały: naukowy, wojsko- 
wo-historyczDy i szkolny. W urządze
niu tych trzech oddziałów mogą przyj
mować udział wszystkie osoby, posia
dające materyały odpowiednie.
Berlin, 26 listopada. (Tel. Ag. 

Pół.) Książe Ludwik Napoleon wyje
chał wczoraj z Berlina do Petersburga, 
w zamiarze wstąpienia w służbę w armii 
ruskiej.

"W iedeń 26 listopada. (Tel. Ag. 
Pół.). W sejmie czeskim odbyły się 
wczoraj bardzo burzliwe rozprawy z po
wodu wniosku, aby imię Hussa wyry
te zostało na frontonie gmachu muzeum. 
Wielu posłów, a pomiędzy nimi młod
szy ks. Schwarzenberg, wystąpili z o- 
fitremi mowami przeciw husytom.

Rozprawy to wywołały wśród Cze
chów wielkie wzburzenie.

Rzym 26 listopada. (Tel. Ag. Ru
dolfa Okręta). Parlament włoski otwar
to wczoraj mową tronową, która wyra
ża poczucie dumy, jakie napełnić po
winno każdego wiocha wobec pomyślnie 
dokonanego dzieła wolności i zjednocze
nia. W ciągu lat trzydziestu dokonały 
Włochy tego, co dla innych naiodów by
ło pracą wieków. Mowd wyraża dalej 
obawę z powodu coraz natarczywszych 
domagań się w zakresie rozwiązania za
gadnień socjalnych; monarchia opierać 
się powinna przedewszystkiem na szczę
ściu słabych i upośledzonych.

W dalszym ciągu mowa zapowiada 
szereg projektów ustawodawczych i mó
wi o nich: Rząd nie projektuje nowych 
podatków, zażąda tylko zniesienia ta
ryfy różniczkowej pomiędzy Włochami 
i Francyą. Polityka rządu odpowiada 
spokojnemu charakterowi ludu włoskie
go i stanowi najpiękniejszą rękojmię 
pokoju. Pokój ten zdaje się być w tej 
chwili bardziej niż kiedykolwiek zapew
nionym, dzięki wspaniałomyślnym po
budkom wielkich mocarstw. Życzenia 
włoskie zgadzają się z życzeniami sprzy
mierzeńców Włoch. Ponieważ jednak 
kweetye wstrząsające Europą, nie są 
jeszcze rozwiązane, przeto bez nadmier
nego obciążania budżetu wypada pilnie 
osuwać nad potrzebami armii i mary
narki, które stanowią tarczę jedności i 
niepodległości. Należy mieć nadzieję, 
iż dzięki mądrości rządów i roztropno
ści ludów, armie nie będą popchnięte 
do ezynu. W Afryce uśmiecha się poli* 
tyce włoskiej szczęście, otwarła się tam 
przed nią szeroka sfera działania, a cy- 
wilizacya błogosławić będzie młode 
Włochy,

Berlin 26 listopals. (Ttl. pr.).
Na dziaiejszem posiedzeniu parlamen- 

tn rzeszy hr. Herbert Bismarck oświad 
czyi, iż ze stresy Niemiec nie stoi nie na 
przeszkodzie do zawarcia z Szwajcaryą 
umowy o osiedlaniu.

Lwów, 26 listopada. (Tel. pr.)„
Sejm został dzisiaj zamknięty. Apo

linary Jaworski, prezes kołss, podzięko
wał marszałkowi i namiestnikowi; mar
szałek, hr. Tarnowski, metropolicie Bem- 
bratowiczowi.

2SS®

(Mpieizi AtataBlracjL
P. Chodorowskiemu st. Opole. Z przy- 

tlanyeh 3 rubli— 60 kop. potrąciliśmy ja
ko resatę opłaty aa Encyklopedyę—2 r. 
40 kop. napisaliśmy sa „Dziennik“ na 
kw. I i na. kwiecień r. p.
a

W ambulatoryum szpitala św. 
Ducha przychodzącym chorym oprócz 
iekarzy szpitalnych, udzielają bezpłat 
uej porady lekarskiej, od godziny ll-ej 
do 12-ej rano codsieanie, następujący 
ordynatorowie klinik:

1. W chorobach zewnętrznych. 
Drowie: Strzeszewski, Feitehenfeld 

Bacewicz.
2> W chorobach cbirorgieznych.
D-rowie: Bukowski, Kijewski i Mo

dli iski.
3. W chorobach kobiecych. 
Dr. Franciszek Nuugcbauer.

I

Dyrekcya Towarzystwa Kredytowego 
Kliasta Warszawy,

W zastosowaniu się do § 73 Ustawy 
Towarzystwa Kredytowego miasta War
szawy, wyznaczonym został termin Zwy
czajnego Ogólnego Zebrania Członków 
Towarzystwa na dzień 7/19 grudnia 
1889 roku. Zebranie to odbędzie się w 
gmachu tegoż Towarzystwa, przy ulicy 
Włodzimierskiej, pod nr. 25 o god. 6-ej 
po południu.

Drukowane eszemplarzs sprawozda 
nia za rok 1888/9 rozdawane będą sto
warzyszonym za zgłoszeniem się do 
biura Dyrekcyi codziennie, poczynając 
od dnia 21 listopada .3 grudnia) 1889 
roku.

Wedle § 76 Ustawy, wnioski se stro
ny stowarzyszonych opatrzone podpisa
mi przynajmniej 30 członków, złożone 
Komitetowi Nadzorczemu nie później 
jak na dni 15 przed terminem Ogólne
go Zebrania, przedstawione zostaną te
muż Zebraniu.

Warszawa dnia 13/25 listopada 1889 
roku. 2435

Urząd Loteryi
w WARSZAWIE

Stosownie do § 5 przepisów i obja
śnień planu 153 Loteryi klasycznej, 
ciągnienie 5 klasy tejże Loteryi odbę
dzie się w dniu 28 listopada (10 gru
dnia) r. b. w sali losowań Warszaw
skiego Kantoru Banku Państwa, po
cząwszy od godziny 10 z rana, o czem 
Urząd Loteryi podając do wiadomości, 
uprzedza zarazem wszystkich w tęż Lo- 
teryę grających, aby z odmianą swych 
losów pospieszyli, gdyż wygrana jakaby 
przypaść mogła, tylko okazicielowi losu 
z klasy właściwej wypłaconą będzie.

Naczelnik Urzędu::
J. Marty fab. 

Sekretarż:
Pomiechoweki.

— Oleje do jedzenia, War* 
szawska Olejarnia Parowa, Hola 11. 
oliwa, oleje roślinne i mineralne dla 
każdego użytku, pokost i L p. Telefon 
Nr. 456. 2367.

— Uentysta K. gtember, 
Bielańska Nr. 24, róg Długiej. Wprawia 
zęby sztuczne po ra. 1 kop. 50, leczy, 
plombuje i reparuje zęby po cenią umiar
kowanej. 10750—2307

— Dr. 8. Borznchowskl 
przyjmuje z chorobami wenerycznemi i 
skórnemi od 9-tej do 11-tej rano i od 6 
do 7-ej wieczór. Biednych bezpłatnie. 
Marszałkowska Nr. 109, 2213

— Dywwwy sfeyżoas głśidfc-6 
wschodnie, wojłokowe, chodniki róż- 
sorodne, serwety tanie, hołdiy, cerata, 
■aj ta »lej w fabryemnyin 
skiadsafi® aoityaowlsasa, 
■Mwwteeha i®, wprort 13» 
rywai&«SŁl®j.Dział finansowy, handlowy, przemysłowy i informacyjny.

Targi zbożowce
24-go listopada. W daiu dsÄj» 

szym psaeiły tutaj;
Fwenioa; kop. a mtd.

wnehmierka biała « sd 85 da 102
•wks żółte. . , . „ 86 103
osisas aaerwona. , . „ 84 53 103
oxima bemrabsks . r 85 93 108
gryka ...» 0 „ 82 5? 108

£yto 59 5? 71
Owies, ...... 60 SS 80

54 3» 62
Usposobienie lepsze, ceny bez zmiany.

Llbawa, 22 go listopada. Pogoda: ja
sna.

Na tutejszym rynku płacono za pud:
&yto: b. rm., ciężkie (a gwacansy^ 120 

f. hol.) 79 do 79’/a kop., lekkie — de 
kop»

Owies: biały stałej, loco 77—79 L, 
wyborowy 81—84 kB, lit. od 76 do 73 k.t 
szarpany (bess ości) stale, m wagą 88 f.s 
80— 82 k., a wagą 90 f.: 83—84 kop«, 
ezarny stałej, esaarnc-pstry od 89 dc 70 L, 
eaaray od 74 do 76 kop.

jęczmień b. sm., ad 66 do 68 kopn 
■wyborowy od 69 do 70 ?ropej pastewsy 
(6-67 kop.

yssanica piękna — - ----- fcednie
™ jjeha ——— kop,

greezka lekka od 70 do — k., s gwa- 
«racyą wagi 100 f. 75—78 kop,, na do

stawę —------kop.
Groch 80 do 85 kop.
Wyka — do — kop., lit, — hop.
Fasola biała 90—95 k., zielona 100— 

105 kop.
Biernie lniane: lepiej, 112—130 k.
Makuchy lniane 50—108 kop., konopna 

52—55 kop.
Otręby pszenne 56 do 63 kop., żytnie 

57—58 kop.
Konopie 102—103 k,, na dostawę — k. 
Lnica 120 -130 kop.
Dowóz w d. 20 i 21 listopada wynosił 

145 wag. żyta, 17 wag. jęczmienia, 148 
wag. owsa, 157 wag. różnych zbóż.

Wrocław, 23 listopada. Pszeniea wy
żej, bi&la 168 -189 m„ żółta 167— 
188 h,, świeża biała—--------m,, żółta
— .— — na.

Syto: b. zm., tono 189—180 ss., na do 
stawę: b. am., na listopad 180.00 su, 
aa listopad-gradzień 177.00 ® , na kwia- 
oień-maj 175 m.

Jęczmień^ 132—182 s.
Owies 151—163 aa.
Groch 148—170 sa.
Wszystko ss 1,000 kg,
Bzepak słabiej wybór. 809—817 mrk„ 

taedni 295—800 m., gorszy 278 -
285 HL

Olej rzepakowy b. zm. listopad 78.50 a., 
listopad- grodzień 71.00 m, za 100 kg,

Berlin, 28-go listopada, Pszenica (żółta) 
lepiej, listopad-gruda. 186.50 m,, kwie
cień -maj 194.50 m.

Zyto: b. sm., listopad-grudz. 170.25 m. 
kwiemeń-maj 171.00m.

Owies: listopad 160,25 eł, sa
Olaj ■raep/ewy; m listopad 70.50 m 

kwiecień maj 65 10 w

Wisdeó, 23 listopad. : wyżej
plaooao na wiosnę fi, 8 a, 98 aa maj’, 
oserwiec fl. 9 e. 05.

£yto wyżej, aa wiosnę iii 8 c. 05 o,, na 
utaj caerwieo 8 fi. 13 e. aa 100 kg.

^9^-Terk, 22 listop. PjaseMra: ea-ar- 
ozima słabo, Isro 85’/» >s.f listopad 

85’/, grudzień 83’/g a, maj —— o.
Kutaydwa 42’/» o.» mąka 2 4 90 i, n 

bund.

,,MdyńkB8ya wsr§3&wafeasi pład ® 
godaia bieżącym sa wiadro 100® okomfy 
k akcyzą 10.87 rs.

gkowlty s dah 24 listopada, 
Hurt. głł, wiadr. 8S84—-826* 268— 268 
Pojed. mynk. w. 836’—838’ S?2—278 

Ws i skcysą po 9%%.
Stosunek gwara do wiadra WF/„

^arsZBW® 24 listopada. Na placu taty 
saym płacono dziś sa okowitę; 8.23* ss 
wiadro, ezyli 2,68 za garniec.

Dowozy duże. Usposobieni słabe.

łłatnbasrg, 23 iictop. Spirytus spokojnie. 
Notowano ss hektolitr włąc»»ś<? s heską 
kontraktową na listopad grads it ń 22 Kia, 
na gradmeń-styeseń 22 m., na kwiswcż- 
to 22 a.

wykaz'depesz 
otrzymanych przez warszawską centralną 
stacyę telegraficzną a nie doręczonych 

adresantom a powodu złych adresów. 
Zkąd: Komu:

Otrzymane dnia 13 (25) listopada.
Z Kutna 
Z Kijowa 
Z Korea 
Z Dynabnrga 
Z Klim owa 
Z Płocka 
Z Grodna 
Z Smoleńska 
Z Lusku 
Z Włocławka 
Z Lubomila 
Z Iwangrodu 
Z Sokółki 
Z Krakowa 
Z Odesy 
Z Włocławka 
Z Charkowa 
Z Włocławka 
Z Płocka 
Z Augustowa 
Z Bordeaux 
Z Ty flisu

S. Bielińskiej 
Krata
J, Ajaenbarg 
Ch. Neiberg. 
Sikorski 
Usakowski 

Blacha 
G. Knabe 
Hutson
Lesz 
Steinhur aa 
SzeltJgossskiej 
Steinberg 
Baj ster 
Trapszo 
Mirowski 
Soaninej 

Łęczycki 
M, Jackiewicz 
Kużnioki 
Herzberg
Altfeld

Teatry Warszawskie
Duia 27 listopada.

TeatrWielki.
fialśs „Romeo i Julia“ (ostatni wy* 

stęp p. Lit ta).
Jutro: „Pocałunek,“ „Nikareta/ 

„Tańce perskie“ i Koncert p. Siccarda-
Piątek: „Ernani“ (występ pp. Maines 

i Wulmana).
Sobota: „Arria i Messalina.“
Niedziela: „Ernuni“ (występ pp-»*1' 

nea i Wulmana).

Teatr Rozmaitości.
Dk1№ „Jacuś.“
Jutro: „Mąż od biedy“ (wznowis- 

nie) i „Niespodzianki rozwodowe.
Piątek: „Dzienniczek Justysi1 i 

ki niebieskie.“
Sobota: „Wicek i Wacek.“
Niedziela: „Hrabia Renó.“

Teatr IWaXy
(przy ulicy Daniłowiczowskiej)

Dsl0t „Córka pani Angót“ (wyiWF



ortB „Placska i śmicswk“ (występ p.
ffimajerowej).

Piętek: „Zycie paryzkie** (występ p.
Zimjerowej)

Sobota: „Nitouche“ (występ p. Zima
„Baron cygański.»

Poesętek prssiistawitó © goćbdais 
»/, wiaołore».

OGŁOSZENIA.
Jest do nabycia

ZAKŁAD OGRODNICZY
w strome południowej (Bessarabskiej 
gub.j na 12 tu morgaoh ziemi miej
skiej, położony pr«y samem mieście, 
w najpiękniejszej miejscowości, zawie
ra w sobie ókoto 1,000 szt. drzew owo
cowych najlepszych gatunków i t. p.

Tamże jest potrzebny zara -. pis-irz w 
śrea iim wieku do prowadzenia książek 
i korecpondenoyi w ruskim, polskim 
i niemieckim języku. Kilka godzin 
dziennie.

B iższa-wiadomośó: ul. Piękna Nr. 30 
w Warszawskiej fabryce lodowni po
kojowych. 2422

KASZEL i KATAR
natychmiait ustępują po użyciu

Dragées contre la toux 
Rynu od kataru, 

w Aptece Dwora J. O. Krtfl Mości

F. DZIECHCINSKIEGO
W WASZA WIE.

Krakowskie Praediniefieie № 3»,
tamże

IVTaâf» przeciw wszelkim odmrożeniom 
i niezuwodae Proszki od bó 

2208

i dosodnoi
Pierw -Asy w Warszawie

Zakład reperacyjny
Przerabia, odświeża, reperuje, czyści 

pierze i farbuje wezalfcą odzież męs&ą 
hsonąje i odświeża kapelusze filców* 
luęzkie. Gotowa odzież męska nom 
i siywana oraz przyjmuje się obsta 
lv 'iXi w zakresie krawiectwa, krój wj 
^ray. HarraalkttwaMa 14S, 
»- «ty dom od Ogrodu Saskiego, na 
p tedwko Hotelu Francuskiego.

’u wW Al W ®

?’jtro wy murowany z ogrodem owocowym, 

dom drewniany 
s zabudowaniami i ogródkiem warzywnym, 

może slużyóna fabrykę, farbiarnię i t. p. 
domek stary drewniany

1 plaoem obszernym, odpowiedni na fabrykę i

27 placów
₽° 6000, 4000 i 8( 00 łokci kw. Cena b. 
Przystępna, o warunkaoh sprzedaży wiado
mość w biurze komisowem ŁucizyńsSie- 

Krakowskie Przedmieśoie Nr. 59, wprost 
■Morsy. 11228—2416

• BLA^
Ÿ4 u ЯШ шш nom

Aprobowane prias 
Akademią medyczną

fśj hsje"rarodak «krcftdicray (puchliny, salka- @ 
Ж nie Hnatów, humory, ate.) słabości, prae-g 
S* eiw któryś, zwykła żalno jaat мреЫе 
ij? beukstaeKnes; w Chlarosie (bladacsce), 
S wŁeaeorrhóe (Mdłyahupławaah).w Две- O 
A uerrkóe (zatrzymania zupełna tub ozęśrio- ® 
Ж rtgularnaisi), w Suohotaob, w Syfilis $ь 

organiaanej etc. Ostatecznie podają *ne’x 
lekarzos środok tarayeutyczny, zadrwi-

@ czaj sllzy, de podiywiaaia argsmbnaza i w ® 
®ь wsmseafsais keastytacyi limfatyerayr.i, Ж 

«łabych lab osłabianych.
N.B. — Jod. nieczystego lub sspsnt»®® fe' 

i« len, Jest lekarstwem niepewne», rai- ф 
л -.lrastósj>4ccra. Jako dowód esystełni ijg 
£ »»teatyemefci prawdziwych Itgalek^ 
W Ahmer-Jta», Ы»2 иИу, aasaą pieczą* aa 
® tnbm i padpi» аа» «i- у 

Я Biniejiey po miony u jy«- 
gj de tfftóimej etykiety. # 
Ф • w Fa^ou, вам. » =•
® «тми* «г» иыаи-г», • фiMM ш «мидаи

Nowość praktyczna!
Mierzyli brystdlawe po kop. 3 
Kartictf brystolowe pg kop. 5 

Dostać można prawie we wssystkioh 
sklepach bielizny i galauterji a spe- 

cyalnie
w „KONKURENCYI“

Marszałkowska 114, 

u W-go Gimsla EHtrta 35 i 
ApfeibauBa ftflsrta 35- 

Fabryka: Twarda 35.
23 4

ft ÔL GŁOWY, 
D MIGRENĘ

»lenia Merwew® głewy, 
•®êy, Uderzenia iaiwi de 
y, В«Я sębdw, usuwa natych -

a
tt ą

Cierpienia nerwowe * 
gswri - 
głowy, . . , . -----------
miastowo jednorazowe zewnętrzne uży- 
eie kropli W.BnssyaraafBraa- 
Bleom). Cena flakonu git fe., małego 
4ił k., z przesyłkę na prowiuoyę o 
20 k. drożej. — Bras leon bon- 
centrowany (Dsmhl.) rs. 1,50 
i re. 2,50, używany przeważni - (jj. 
grenie.

Burtowa i Detaliczna sprze
daż Brassiconu w Laboratoryum W. 
Eussyana, ulica Senatorska Nr. 10, 
obok Hersego. 10

L

Istniejąca od roba 186« 
Parowa Fabryka Musztardy 

A. SCHWEITZER, 
Królewska ®3, znanej dobroci wyrób swój sprie- 

daje na garnce, kwaterki i słoiki i takowy poleca.
_______________ 11336-2436

Po 15 kop. zeszyt.
IN owe prawdziwej doniosłości dzieło:

Piękności Kościoła Katolickiego 
przedstawione w zewnętrznych urocKfstościach, obrzędach i swvcfiajacY Opra
cowali: XX. Grzegorz Rippel, Henrjk Himjoben X N J Cornet, Dla polskich czy> 

telników prtełużyi, zast isawał i posnn t - yi X Nestor H S. Bisroński. 
Dzieło trzy tomowe.

mrycliodzi zeszytami po 15 kop. eo dziesięć dni.
Całość składać się będzie z 24 zeszytów Cena za cale dzieło rs. 3 kop. 60. Z przesyłkę 
poczty rs 4 kop. 60. W Warszawie można nabywać pojedynesemi seszytami РоогЦ nad« 
syłsć można po r&biu, dw® lub za catośó Ekspeiycy* główna w kiiggarni Maury

cego Orgelbranda w Warszawie.
„Piękności Kościoła Katolickiego1 «caj^ za zadanie jsk rok kościelny dłngi, od 
Niedzieli Adwentu do «statui«) po Zielonych S»i$tkaph, prowadaić, że się tak 
wyrazimy, za rękę czytelnika i przedstawić mu w tajemnicach Odkupienia i w 
święta, h Niepokalanej Dziewicy, w obrzędach kościelnych, ceremoniach, całę 

mańkę k< ściola katolickiego.*'
Pr»spe&t na żądanie bezpłatnie udziela się lab poeztę wysyła. 2427 

mii ma i mitt

OBAZ r

MAGAZYN UB.OROW MĘZKICH 
Wincentego Kozikowskiego 

przy ulitj Н0В0Ш Nr. 1,
W dniu 1-go List ipa^a r. b. przeniesionym został na tąż sarnę ulicę 

pod ЯГг. 19 (bliżej ulicy Długiej).
Zakład mój, jak poprzednio tak i obecnie saopatrzonym jest ni kaź len sezon, 

w wielki wyoór towarów z najprzedoiejsayih fabryk krajowyoh i sagra liozoych, z ktd- 
ryeh na żędatiie największe obstaluaki wykonywa w przeciąga 24 godzin.

Oras wyoór goiowej garderoby po cinaoh bardzo przystępayen.
Polsaajęo się nadal łaskawym względom pozostaje z przynależnym szasunkiem

2293 WINCENTY KOZIKDW8KI.

I

li

WABŁE BENEDICTINE
PRAWDZIWY LIKIER BENEDYKTYŃSKI

2 KLASZTORU FtCAMP WE FRANCYI 
Wyborny, wzmacniający, trawiący, wzbudząjący apetyt. 

NAJLEPSZY ZE WSZYSTKICH LIKIERÓW
RśRTMHLE EEQUEDR BŹNŚmcHHB eWkirt^cOTor^aniartri * 
u ■>-------- ---------------- r.-------- . i „n.------ (jo}u butelki zamiesz

czonej, i noszącej podpis 
Dyrektora głównego.

Prawdziwy Likier Bene
dyktyński znajduje siq tylko 

w następujących składach które zobowiązały się pidmieaoia sio sprzeda
wać tadayoh nalladowanyoh podobnych produktów:

w Warszawie sprzedają,: Stępkowski, Wierzbowa 9; Simon 
i Stecki, Krakowskie Przedmieście; W. Kotecki, Leszno 14,- 
Kułakowski et Comp., Marszałkowska 131; Edmund Langner, 
Nowo-Senatorska; Karol Lesisz, Krakowskie Przedmieście 54;

Marques déposées eu France et à l’Ëtranger

Aleksander Boquet, Hotel Rzymski 7, Lijewski et Comp., Krakowskie Przedmieście 6; 
A. Skorupski, Krakowskie Przedmieście 19; Sowiński i Szulo, róg Przejazd i Długiej; 
W. Mewioki, Marszałkowska 122; Sekober i Zawadzki, Senatorska 24, Władysław 
Mü'ler, róg Wierzbowej i Placu Teatralnego; A. Roesler et Comp., Elektoralna 1; 
L. Gout, Plac Bankowy i Nowy Świat 87; P. Voigt et Comp., Bielańska 5; Szpądrowski, 
Podwale 8, Karol Arkuszewski, Miodowa 10: Purwin, Miodowa 18; Alex. Pollaok, 
Nowy Świat 1; Stan. Mędrzecki, Trębacka 15; F. Venulet et Comp., Długa 49. 1950

III!Bardzo Tanio!!!
Zegarki słynnej fabr. Roberta 

Brandta w Genewie, poleca w 
wielkim wyborze z gwarancyą dwule
tnią zegarmistrz JA« LAŁ- 
TŁBUtCH Marszałkowska 44.3, 
wprost H tel<> Francuikiero.

Przyjmują się zegarki używane. 
Wejście do sklepu z bramy.

2418
mi ii immmin ? irwMsaaiMBawwiaK

Do wszystkich sklepów Stowarzyszenia
U

WINA KRYMSKIE
i Kaukazkie

Pierwsza

Waifflrta

„MERKURY
nadeszły:

1) Miód Lipiec po kop. 26 za 1 funt ■'

2) Powidła śliwkowe r£tp:10,4
3) Śledzie angielskie £ Sbf*

2069

uzaanei dobroci,

począwszy w U 80 bop., jakogteż
Analizowany jako p <• a » <4 c w 9 

w^rOb s Wiaa
i prsez powagi 

lekarskie
zalecany

Cena 1

BRACI
Długa Nr. 5.

but. rs 1,50, l/j b. kop. 8^,
18S6

kuracyjny 
polees 

SKŁAD WIN 
KEMPNERÓW ulica Leszno 

rê4.



2428—28 G

ul. Piotrkowska.

ORYGINALNE SINGERA MASZYNY DO SZYCIA
uivpuuvkMM * uwvv łT j j

ginalnych maszynach Singeru zastoso- 
ve najdokładniejszemi maszynami do 

assszyny najdokładniejsze aparaty pomocnicze, szyją szybko szycia w świecie. Wysokoramienna Improved maszyna do 
i równo tak najcieńsze jak i najgrubsze materyały. szycia prześcignęła wszystkie dotychczasowe systemy.

Przeszło 8 milionów ornioalujd Siiiera maszyn io szycia w użyciu! Przeszło 300 pierwszycii nagród!
Oryginalna Singera maszyna do szycia jest najdoskonalsze!» narzędziem maącerr. trwałą wartość, i dla tych to przyczyn

IT

uznane zostały za najlepsze dla użytku domowego i wszel
kich celów rzemieślniczych. Władanie oryginalną, maszyny 
Singera jest nadzwyczaj łatwe, oprócz tego posiadają ie

Rozwijające się ciągłe ulepszenia i nowe wynalazki 
jakie bywają przy ory{‘ * . 
wywane, czynią takowe najdo!

G. NEIDLINGER, Warszawa, Wierzbowa 6.
WŁASNE FILJE W KRÓLESTWIE POLSKIEM:

H4ŁI8Z KIKŁOE BADOM LUBLIN ŁOSŚA
ul. Warszawska 11. Rynek. ul. Lubelska 109. Krak. Przedmieście 176. Rynek 216.

PŁOCH SIESJŁCE.
ul. Tumska 66. ul. Warszawska 148.

W : ' Nowa i nieznana zupełnie u nas gałąź przemysłu

WINO ROCZONE NA MIEJSCU W s« 
&03pocaynając sprzedaż pierwszej partyi wina, mam obowiązek objaśnić przjBtłych konsumentów, że wino pro
dukowana przezezauie, przy zastosowaniu wyników najnowszych badań na żem polu, jest wytworem z czystego 

soku winogronowego bez żadnych przymieszek, farb i spirytusu.
Wyłączna sprzedaż na butelki po 60 kop. w piwnicy miodowa ffi.

jol2331—17G

№
Piwnice od froctn

« О>

Winiarnia Bessarabska 
Józefa Łożyńskiego

Poleca wyborowe, czyste i dobrze odstałe Wina Bessarabaaie 
z własnyste Winnic, po cenach bardzo umiarkowanych, Sprzedaż 
ma garnce i festełfei oraz na miejscu na lampki, poczynając 
od kop. 5 lampka. 2430—27 G
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Za^awalbiając stę ssaałym 
centem nowo otworzony sklep norymoerg- 
afei i piśmienny róg Chmielnej i Wielkiej 
Joasifisy Pssstnsæfcîewîez poleca się 
Szanownej Publiczności. 2433

SOÆCJ1WT
A. KRAGZŒWICZ 

ulica BRACKA Nr. 21 
polsca £374Chleb wiejski

W Ponir działki i Czwartki;

i

Speeyalny »’ślad 

Kachetyńskich Win 
pod firmą „KAUKAZ“ 

83« Marszałkowska 33«, 
róg Świętokrzyzkiej, 

poleca najlepsze Wirsa czer- 
weue i białe, oraz słodkie, w 
cenie ®d 35 feojr. do 3 rs. za 

bHiiealKę, 2327

Medale srthrne 2 Warszawskiej Wysiany i
Przsm^łowo-Rolniczej 1886 i 1888 r.

FsisHiclis PH68à{NoBtw
Przetworów Torfowych 

przy

OGŁOSZENIA ЖОВЖ
«и*:-. Л« 7»4^2«33®S5?->SWS^Nauka i wychowanie.

- - — ]u i Szycia B. Ma-
_ jw. Aleksandra Nr. 13, 

wykłada się krój sukien, palt, szub, szlafro
ków, dolmanów, wszelkiego rodzaju ubrs-

■ Aül^UiUW lUllUWJUS тег Szkole Mreji 
i stasyî kolei Nadwiślańskiej ŻYCZYĆ ies»ewskiej, Plac ś'

POLECA: .

IfcJUBai&inaty, marki, książki kupuje, 
£v sprzedaje Księgarni«, Leszno 22 (wprost 

Orlej). 2087

Oknla?y, Blnoćle, Termometry
i ®aroass®tyy w wielkim wyborze naj

lepszego gatunku o 5© c/o u optyka
Juljana Drehera, Szpitalna Nr. 6. Wszelkie 
reperacye przyjmuje. Obstalnnki z prowin- 
cyi wysyłam za zaliczeniem. 2246

! Orlej).
ł

SpedjiHisa (czyli profzek klozetowy) ! rek dziecinnych, sposobem łatwym francuz- 
pr®8«e& «ł®»SMf®kcyjMjr dwłswy,’ ■ kim. Nauka szycia systematycznie przeprawa- 
icltfłkę »««Ęlnwentaraiywy, w®J* i dzona w najdrobniojezych szczegółach. Ża- 
ł«sis rąjślimsy używany do celów bano- i pis uczennic przychodnich i pansyonarek 
wlanych. O© maoycła po cenach nmiarko- j trwa codziennie od 1L do 4-ej. Dla oracuią- 
wanyoh na pudy i funty w Składach PP.; cych w magazynach i t p. lekcje odbywają 
jrawcltowslEieg«, 9»lo«ro>SeBatęr*' się w godzinach wieczornych. Po ukończeniu 
sika 8. ^Ta.jnBl«łfc©w8&łeg®, ! kwsu uczennice otrzymują patent, 
rsawia JSr. 17. Keaanaera, Aiefcsan- 
drya Na-. 17, Sclicora, Leszn© J6 3S.

Biorąoym całemi wagonami i PP. hurto
wnikom odstępuje się stosowny rabat.

10620-2268

Kupuję fortepiany i pianina mało uży
wane oraz zamieniam. K. Chojnacki. 

Wielka 50. 2379
2272

Posady i prace.

F’ ols-aefemy chłopiec do szewca. Grzy
bowska 10, m. 6. drugie piętro. 2266

Pets-aebn© są panny do kiawiecczyzny 
damskiej zdatne i podręczne. Ulica Fa- 

bryozr a Nr. 4, mieszkania Nr. 8. 248S

Fftrzefeiaa jest zdolna dziewczyn!a do 
dżetów. Nowogrodzk a Nr. 22, mieszk.

Nr. 18. ~ __________________ 2484

Potl-Z»biay ihłopiec do ranki do tapi
cera. Marszałkowska 135. 2434

D© sprzedaarla pelto mgzkie pedrzyte 
dnblonami, na wzrost średni. Kościel

na Nr. 16, w handlu. 2095
Qfcl®p do sprzedania dystrybucyjno-spo- 
Ożywczy w dobrym punkcie. Plac Św. Ale
ksandra Nr. 13. 2403

TMT jftfśSlW&zy z Par ża, Szkołę kroju po- 
W więkezyłam: na Szkołę najświeższych, 

najkorzyitn ejszych rzemiosł dla kobiet. Kro
ju uczę eystemem Wortha franouzkim świe^ 
żo ulatwioBym, z gruntowny nauką szycia i 
opinania. Zadaniem mojem jest wyuczać 
specyalaie—patenta wydaje. Panie mogę mieć 
stałe nie drogie pomieszczenie. Krakowskie 
przedmieście Nr- 16, ra. 3. Łeoutine B.

2229

Pracownia Aan®ty przyjmuje suknie 
cd rs. 3, palta, wierzchy do futer, gwa
rantując za doskonały krój. Nowy Świat 

Nr. 34, ni. 9. 2401

Sb ład węgla do wynajęcia zaraz. Ulka
Leszczyńska Nr. 7. Wiadomość u wła

ściciela domu. 2417

WARSZ. AKCYJNE
Towarzystwo Pożyczkowe

Plac Warecki Nr. 2,
Zawiadamia, że w dniu 20 listopada (2 gru

dnia) 1889 r. i dni następnych, od godziny 
9’/. rano w sali licytacyjnej przy placu Wa
reckim Nr. 2, odbywać się będzie

Licytacja
ną sprzedaż zastawów w właściwym czasie 
nieprolongowanjch, a zastawionych tak w — 
kantor a głównym przy placu Wareckim ₽° cena,ch bardzo niskich, a mianowicie: Dam- 
Nr. 2 jak i w Filii I-ej przy ul. Leszno Nr 2 ®Ł e kol(>rowo Mb czarne z wyszyciem na 4

W cnia 9 i 10 grudnia, to jest w pońie- g“Z1 80 koP'> na 5 gBŁ 90 ko?-> na 8 guz. 
działek i wtorek sprzedawane będą towary i rs- lr M6zi3ie spacerowe z wyszyciem na 2 bu 
odzież, zegary, wyroby platerowane i inna. 1 t’;ny 85 koP'> zamszowe 95 kop.; o dobroci i

Podczas lieytaoyi prolongaty Z5słav ów fasonie 8z. publiczność przekona się na miej- 
«.«.<.^.1. —j«a_ — ' • j' sau. F. Ksawery. J921

J7artes>iany kupuje, sprzedaje ratami, 
X wydzierżawiam od rs. 8, strojenia, egzer- 
cytowanie. Książęca 4. Strzelecki. 2414 
Sprzedają naftę po 25 kopiejek gar

niec. Żelazna 31. 2432

Magle do sprzedania. Ulica Grzybowska 
Nr. 15- 2425

yjetrzehna Jest kobieta lub mężczyzna 
J-F pojedynczy na wspólne mieszkanie — 
albo też Osoba tskże pojedyncza z lepszem 
wychowaniem, która prowadzi sklep wiktua
łów na własną rękę—lub inny—a potrzebo
wałaby wspólnika — tamże jest zegar, futra 
i inne sprzęty. Ulica Ściec Nr. 60, mieszka
nia 8. 2429 .

podlegających 8^Г13^®ЁУ przyjmowano nie

nie

îlspsë) i Sprzęte
Tjlahryita yçteawieæcSs firma F. Ksa 
J’ wery, Szpitalna Nr. 1, poleca rękawiczki

Tjiurfco-antyk z komodę o 3-ch sza- 
£> Sadach z broniami, z kredensem od
dzielnym na wierzchu i 2-ma bocznemi sza- 
feczkami — w dobrym stanie do sprzedania. 
Ul. Danielewiozosska Nr. 16, m. 10. Stróż 
Paweł wakaże. 2420—26G

a raty lustra sprzedaje miejscowy®. żadne zawiadomienia listowne rozsyłane i na prow^cyg^abrylta^Jmrysegc 

"“«T4’ ■ j, , ,. Silberberga Rymarska 8. Z powodu istnie-
V»ysaz numerówpodlegsjąoych lieytaoyi jących firm podobnych proszę uważać na do 

wydrukowany w , Kuryerze Porannym1, i w kładny adres i na umieszczony w wystawie 
.„Gazecie Policyjnej >.______________2240 napis „Ma raty». 1867

■■ ■ у-aawc»: jHMft iMcwAiawalta»

Doniesienia rozmaite.

W dniu 34 listopada to Jest w
niedzielę, między godz. 11 i 12 

przed południem idąc od rogatki Belweder- 
skiej do Trzech Krzyży, sgubiono pugilares, 
w którym było Ra. 10 i dwa bilety loteryj
ne do klasy IV, dwa kwity lombardowe 
Nr. 10640, 10341, łaskawy znalazca zecbce 
.wrócić na ulicę Kościelną Nr. 8, m. 11, za 

1867 I nagrodą.__________________________ 2428

SzMfiernfa szbła przy ulioy Chłodnej 
Nr. 12 egzystująca lat 75. Poleca się 

wszelkiemi robotami w zakres szlifierstwa 
wchodzącemi, posiada w zapasie: Szyby do po* 
worów, szyby matowe w różnych deseniacu 
i kolorach, szkła szlifowane do aparatów, 
oraz przyjmuje wszelkie roboty szklarskie- 
B. Endewelt, dawniej Haakel. 2419-25G

Pracownia sukien i okryć Bielawskiej 
przeniesiona na ulicę Chmielnę Nr. 35- 

przyjmuje wszelkie roboty w zakres toalety 
damskiej wchodzące i wykonywa starannie 
według ostatnich fasonów oraz przyjmuje 
futra do pedbijania. 2426

W-“ yroby platerowane najtaniej. Mar- 
szałkowska 121. J. Wadowski i 8-h# 

1788

_ Keshcwskigro, Mazowiecka- Nr. 11.
"шо 15 Ноября 188S год n.

Bofahto« llenryfe PwyiBfcf


